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Redaktor naczelny: dam Beryl, poseł do Sejmu. 


Inteligeneja, urzędnicy, miasta — wszystko huzia na chłepa! 


Skupić siły chłopskie dla obrony praw ludu! 


Bracia Chłepi! 

To, co się dziś dzieje w miastach, co się wypisuje 
w gazetach miejskich o chłopie i przeciw chłopn, te jest 
walka przeciw lndowi taka, jakiej jeszcze w Polsce nie 
było, 


W miastach nie usłyszycie dziś w domach czy. 


w lokalach pubłicznych innej rozmowy, tylko wieszanie 
psów na chłopie. W gazetach trzy czwarte treści te wy- 
lewanie pomyj całami kubłami Ba chłepa. Prym w tem 
wodzi krakowski „Illastrowany Kurjer Cedzieany*, który 
chłopów igaczej nie nazywa, tylko paskopiastami, który 
chłopa szkaluje, dobierając najohydniejszych obelg. Wtó- 
rują ma rozmaiie „Wolne Slowa“, wtórują gassty kle- 
rykalne i endeckie, wtórują co jakiś czas gazety socja- 
listyczae. 

W Polsce jest nie tak dobrze, jak sobie to nieje- 
den wyebrażał. Jest drożyzna wszystkiego większa, niż 
meżua byłe przypuszczać. Wartość macki pelskiej spada 
z każdym dniem. Winę tego wszystkiego zwala inteli- 
gencja, zwalają pisma miejskie tylko i wyłącznie na 
chłopa. 

„Kopie się na nowo pi.cpaś* pomiędzy miastem 
a wsią. Be, nietylko borie, ile «14 ją już wykopało 
i pogiąkia. > í u 

To wszystko, co się konceutrnie w miastach. 


zionie dzis do chłapa nienawiścią taka, jaką nigdy 
nie zionęło do Fiemców czy de L._-caii, 


Waląc w chłopa, walą mieszczuchy przedeń szyst- 
kiem w rząd dzisiejszy, walą w Witosa, ku uciesze tych 
żywiołów, które od rządów zostały wskutek dziejowej 
przemiany stosunków, wywołanej wojna, odsunięte, a która 
dziś już ostrzą sobie apetyty na dostanie się z powro- 
tem do władzy i na wzięcie chłopów, jak sig to ordy: 
narnie powiada, „za pysk“. 

To nie jest walka o ulżenie doli urzędników, inteligen 
tów czy robotników, to nie jest walka tylko o utrącenie 
Witosa. "a ziejąca nienawiścią kampanja przeciw chłopu 


to jest atak na demokratyczaą Polskę. 


to jest atak na rządy ludowe, lo jest ruszenie w bój 
dla przywrócenia stosunków przedwojennych, dła ze 
pchnięcia chłopa ze stanowiska, jakie w państwie zdobył, 
dla pedeptania jego praw, w krwawym trudzie zduby: 
tych i ciśnięcia go na nowo jako podnóżok dla tych, co 
ebeg rządzić, bo się za jedynie powołanych do rządów 
uważają. 

Przeciw temu Skombinowanemu atakowi musimy 
wystąpić wszyscy Z taką siłą, z jaką nienawiścią ida 
przeciw nam mieszczanie, urzędnicy i iateligeucja. Też 
nieuawioci, w dziejach dotad niewidzianej, lud polski 


_» 
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przeciwstawić masi potęgę, na jaką go siać. Jeżeli inne | nie ma jednak prawa wymagać, żebyśmy naszą pracą 
warstwy społeczne wypowiedziały chiopu wojnę, to stać jżywili miejskie lenistwo i żebyśmy dla pięknych ACZU. 
nas jeszcze na to, abyśmy tę wojnę podjęli i SWO pp. inteligentów, względnie tak zwanych inteiligentów 

Jest mas tyle, że możemy sobie dać radę bardzo łatwo. | miejskich dawali im za bezcen środki żywności, kiedy 
Stanowimy prawie trzy czwarte ludności całego państwa. oni Bam za każae głupstwo każą płacić potwor! na pis 
Nałeży nam się udział w rządzie, odpowiadający naszej | niądze. 
liczbie i znaczeniu Mamy prawo dbać o te, by Polska A któż to zchydza państwo nasze wobec zagranicy? 
była państwem lndowem by sią rozwijała dalej na tych| Czy chłopi? Korespondenci pism zagranicznych i cudzo- 
fundamentach, jakie jej Sejm as ta oda wczy postawi. ztemcy, którzysnasz kraj zwiedzali, podnoszą zgoania 
Nie wolno nam przypatrywać się obojętnie na te orgje, | niesłychaną pracowitość chłopa i nie kryją swojego ou- 
jaką przeciw nam W miastach, specjalnie w zachodniej tuzjazmu dla wyników tej pracowitości. Toż dzięki niej 
Galicji, rozpętali inteligenti, urzędnicy i ta banda pas- | tylko w Polsce już tej jesieni znikną odłogi, których 
karska, która najbardziej ssie krew z państwa i lud- |nam wojna zostawiła z górą siedm milionów morgów. 
p, na) krzyczy, jak m. p. „Illastrowany | ale ci sami cudzoziemcy, 

SDE bazie czytając pisma, stan wiące duchową strawą 
Czy w państwie, które istuieje trzeci rok, a której „og mapa mr z 
dopiero od niespełna sześciu miesięcy prowadzi życie miast, muszą nabr ać obrzydzenia tę naszego 

w pokoju, be do 19 marca mieliśmy przecie wojnę, czy państwa, 

w takiem państwie mogą być stosunki takie, żeby każda |bo w tych pismach nie znajduje się krzty szacunku 
zachcianka każdego osobnika miała być spełnioną? Ža |da władzy, bo w tych pismach nie znajdzie się juź 
den rozsądny człowiek nie powie, że w tych warunkach | nie słowa uznania, ale przeńmistowej oceny stossuków, 
można było doprowadzić miasta n. p. do stanu szczę |nie zpajdzie się nic, krota kubłów jadowitej śliny, którą 


Aliwości. te pisma piwają na rząd, na stronnieiwo ludowe, nz tę 
To jest ogólua strona sprawy. A przyjrzyjmy s.ęj warstwę ludności, która jest Iuadameniem i stasani pa- 
azeżegółom ? cierzowym państwa. Wiemy doskonale, że prasa ni- 


Czy tylko chłopi winni, że jest drożyzna? A któż | miecka z lubością przytacza całe artykuły krakowskiego 
to nieustannie podwyższa ceny za wszystko, jak miej „Kurjera* i puszcza ja w Świat na dowód, że my nie 
miasta? Któż to, jak nie robotnicy, co dwa miesiące |potralimy się rządzić, a we wszystkich państwach, nas 
przeciętnie idą z żądaniew podwyżsk płac, tak, że dziś| wet w tych, które nam bgły życzliwe, ta niepoczytalna 
niema robotnika, któryby zarabiał mniej jak dwadzieścia | prasa miejska zrobiła to, Że się sympakje od nas od- 
kilka tysięer mies sięczpie? A gdzież to nie wolno pra-| wróciły. Nie dziwnego! Nikt nie może mieć szacunku 
cować więcej, jak ośm godzin? Gdzie to za pracę po-|dla państwa, którego jego właśni obywatele wie szanują, 
ciąga się ludzi do edpowiedzialności, jak nie w miastach? |na Którem byle piamak psy wiesza bezkarnie, To jest 
Jeżeli wartość naszej marki spada, to jednym z pierw-| przyczyna, że marks nasza spada, to jest przyczyna na- 
szych powodów jest to, że szych niepowodzeń w polityca zagranicznaj, te jest 
w Polsce ta warstwy, kłóre powiamy pracować przyczyna, śe nas zagranica Iskceważy coraz bardziej, 

naiwydatsiei lenia si | Za to wszystko -piepoczytalna prasa wini jedaak 
AEE aege 3 SIĘ. rząd. Ale jak wspomnieliśmy, tu nio chodzi tylko o uba- 

Jedyna wieś tylko pracuje, z wyjątkiem możellenie Witosa, tu chodzi niepoczytalaym warchołum 
sinżby folwarcznej, którą nie kto inny, ale panowiajo zdepienie Polski tndowej taż ha zawsze, o rzucenia 
z miasta zrewoltowali. Dadniało w prasie przed rokiem, | chłopa menowo ped nogi, jess już nie móęnatów, ktg: 
że tylko praca przyniesie rozkwit państwu. Jeżeli prawdą tych rozwój życia społócznego usungi poza nawias, to 
jest to zdanie, to wieś zadanie swoja spełniła. Myśmy cd Bogi wielkich paskarzy miejskich, którzy na niaśoli 
nie piłnowali przepisu ə- ośmiogodziroym dnia, myśmy | mea dorobili się miłjardiowych fortan i teraz, mająe 
charowali od świtu do nocy, ais rezultat jest. ten, że |furtuny clbrzymie, akng władzy, bo wierzą w potęgę 
Polska ma zboża tyle, iż nietylko się potrafi wyżywić, pieniądza, 
ale może jeszcze znaczną część sprzedać zagranicę. Nikt Bracia chłepi! Trzeba stanąć do szeregu, trzeba 
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Wszystkie urzędy pocztowe przyjmują i wypłacają wkłady. 
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się skupić teraz, ko nas czekają ciężkie czasy! Musimy 
odeprzeć atak nienawiści przeciw nam, musimy obronić 
nasze stanowisko w państwie! Nie możemy dopuścić do 
tego, by Polska, z takim trudem odzyskana, miała się 
stać znowu dla chłopów tem, czem była dawniej. 
Jednoczyć sią nam trzeba i precz odrzucać wszyst- 
h, co dzisiaj jedność chłopską mącą! Odrzucić 
recz Stapińskiego, który idzie dziś, z nienawiści 


Ty 
pij 


dy Wisosa, razem z największymi wrogami chłopa! 


lowyt 
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Trzeba nam stać razem, w jedności i zgodzie — dla 


obrony tego wszystkiego, co lud polski zdobył. 

Za kilka dni, gdy ten numer dojdzie do rąk wa- 
szych, prawdopodobnie Witos nie będzie już stał na 
czele rządu. Wróci on w nasze szeregi i stanie na czele 


tej armji chłopskiej, aby ją poprowadzić do walki, jaką 


nam miasta narzuciły. Pod jego przewodem pójdzjemy 


i — zwyciężymy!,, a 


amie państwa. 


Podziemna kampanja bolszewików przeciw Polsce. 


Z rządem sowietów zawala Polska dnia 19 marca 
b. r. pokój w Rydze. W traktacie pokojowym oba pań- 
stwa zobowiązały się szanować swoje urządzenia we- 
wuętrzne i mie mieszać się do spraw wewnętrznych wza- 
jemnie. Była to jedna z podstaw układów pokojowych 
wcgóle. Tymczasem co się nie dzieje? | 

Bolszewicy nie zastosowali się ani do jednego prze- j 
pisu traktatu. Dość wspomnieć, że mimo zobowiązania, 
ż zapłacą nam za takor kolejowy, zabrany z Królestwa, 
względnie nam ten tabor zwrócą, mimo, że termin jnż 
dawno minął, do dziś dnia ani im się śniło wypełnić 
zobowiązanie, co świadczy tembardziej o złej woli, że 
równocześnie bolszewicy odstawili Litwie ste kilkanaście 
lokomotyw, właśnie jako zwrot zabranego Litwie taboru. 
Ustalanie granicy polsko-rosyjskiej nie postąpiło na krok, 
bo delegaci bolszewiccy robili takie trudności, że o pra- 
each mówić nie było można. Jakby na urągowisko, prze- 
wodniczącym swojej komisji granicznej mianowali mio- 
dego żydka z Królestwa, który się zachowuje w sposób 
tak arogancki, że właściwą odpowiedzią byłoby tylko 
wymałowanie mu na twarzy palców od obydwóch rąk, 
W całej Rosji, jak stwierdzają lmdzie, którzy obecnie 
dopiero wracają z niewoli, utrzymują bolszewicy nastrój 
wojenny i powiadają głośno, że 


będzie wojna z Polską, bo Polska ma za dużo 
zboża, 


którego Rosja tak bardzo potrzebuje. Więc ma to być 
wyprawa po żywność, po krwawy znój pracy polskiego | 
chłopa! , 

Równocześnie jesteśmy świadkami nieustannie wy- 
buchających w różnych stronach państwa naszego straj- 
ków, które noszą charakter wybitnie bolszewicki. Stwier- 
dzono, że strajkiem kolejarzy w b. dzielnicy pruskiej 
kierowali bolszowicy. Stwierdzono, że strajki w War- 
szawie wywołane były i prowadzone przez bolszewików 
i za bolszewickie pieniądze. Wykryto w ostatnich dniach 
cały szereg biur i organizacyj bolszewickich, które się 
żajmowały specjalnie wywoływaniem w Polsce strajków 
| szpiegostwem, Kierownikami tych biur byli oczywiście 
Łydzi, którzy w Polsce przybierają sobie polskie nazwi- 
ska dla zmylenia czujności bezmyślnych mas robotni- 
pzych, lecących tylko na lep agitacji, namawiającej je 
ło próżnowania, 

Strajki, to broń, która najsilniej godzi w byt pań- 
stwa. „Bolszewicy W Rosji doszli przez to do władzy, że 
brganizowali masowe strajki i w ten sposób podcięli byt 
gospodarczy Rosii. doprowadzajac ją do anarchji i nędzy, 


i 


która umożliwiła Trockiema obalenie Kiereńskiego. Tej- 
samej recepty trzymają sig” bolszewicy w Polsce. Wiedzą 
oni o tem, że przez strajki niszczą nasz przemysł, unie- 
możliwiają normalny rozwój stosunków gospodarczych, 
co w masach musi powiększać niezadowolenie, musi wy- 
woływać narzekania, rozgoryczenie i w konsekwencji 
nienawiść do państwa. O to też tylko bolszewikom 
chodzi: o wywołanie nienawiści, bo to 


umożliwi Trockiemu objęcie rządów w Polsce. 


Poselstwo sowieckie w Warszawie i t. zw. „mi- 
sja bolszewicka”, przebywająca w naszej stolicy od kilku 
już miesięcy, stały się głównemi oguiskami tej podziem- 
nej roboty, która dziś nurtuje główua centra przemysłu . 
i większe miasta w Polsce, a przez tosamo podminowuje 
sam byt Polski. Na agitację tę wydają bolszewicy setki 
miljonów i wydają je, choćby za te pieniądze mogli wy- 
żywić znaczną część dzieci, umierających w Rosji z głodu 
Wydają je, bo widzą, że rząd ich ostatecznie chyli się 
do pank i że jedynym środkiem dia pudtrzymania go 
jes 


rozszerzenia władztwa bolszewickiego na Polskę, 


W tej nikczemnej robocie, godzącej wprost w byt 
państwa polskiego, sekundują bolszewikom, a raczej ro- 
botą $ kierują Niemcy, przyczem daje się wyczuwać 
ciche pozwolenie Anglji, która radaby jak najprędzej 
zobaczyć 


upadek naszej niepodległości. 


Z jednej strony Niemcy wszelkiemi siłami, kosztem 
nawet dużych własnych strat, niszczą nas gospodarczo 
przez potworne obniżanie wartości marki polskiej, w czem 
my im, niestety, sami pomagamy, bo nieustanne strajki, 
oraz ferment w społeczeństwie, zwłaszcza w miastach, 
poniewieranie rządu własnego i t. d. nie nauczą przecie 
żadnego cudzoziemca szacunku dla państwa naszego, 
z drugiej strony 


robota podziemna bolszewicka, która rozsadza 
państwo, 


oto stan, w jakim się dziś znajduje nasza Rzeczpospolita 

Agitacja bolszewicka prowadzona jest w Polsce 
tak zręcznie, że w większej może mierze niż kto inny, 
uległa jej nawet inteligencja. Dziś, gdzie się człowiek 
ruszy w mieście, czy na Kolejach, nie słyszy się nic 
poza szkalowaniem rządu, poza piorunowaniem na Wi- 
tosa i na chłonów. poza niezadowoleniem i przedstawia- 
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niem stosunków: w Polsce w jeszcze gorszych barwach 


sza atmosfera wrzenia, wytwarza się więc tosamo, co 
wytworzyli bolszewicy za Kiereńskiepo. Ujadania prasy 
miejskiej na Witosa, na rząd, na nasze stronnictwo, 
ujadania, przechodzące już czasami do rozmiarów obłędu, 
sBzarganie autorytetu władzy, mieszanie jej z błotem, to 
są środki do wywołania fermentu, do wywołania rewo- 
lucji, która przyniesie zwycięstwo Trockim, Sobelsołnom 
i innym pejsatym uszczęśliwiaczom ludzkości, Szanowna 
inteligencja w miastach sprawy sobie nie zdaje, że po- 


[TRAPEZ 


moc. 


| LI u. y 
isca W 7 y ,|čale żydostwo sprzysięgło się na zgubę państwa 
niż one są W rzeczywistości. Wytwarzą się coraz gor- | 


polskiego. 


Robota w kierunku zbolszewizowania Polski, ce równą 
sią utracie naszej niepodległości, idzie w peinem tempie, 

Lud polski musi dziś stanąć w zgodzie i jedności 
musi się przygotować na najgorsze, bo kiedy inne wat 
stwy społeczng poszły poprostu na lep bołszewizma, tg 


na ludzie polskim ciąży obowiązek uratowanią 
Polski ! 


stępowaniem swojem dzisiejszem sama wnosi rozkładjod niego, a temsamem uratowania zagrożonej dziś ną 
moralny, sama staje sią rozsadnikiem fermentu, którego | prawdę niepodległości. Jeżeli mieszczuchom uśmiecha wk 


soie życzą tylko bolszewicy. 
Położenie jest naprawdę poważne. 


dziś panowania Trockiego, to lud polski jest jeszcze 


Całe żydostwo |tyle silny, żo wszelkich pejsatych nszczęśliwiaczy 4 


świata, a wykwitem jego są żydy, które zniszczyły Ro-|trafi wyrzacić, 


sję, dziś zaś ją wysprzedają żydom amerykańskim i an- 
gielskim, 


Stapi 


z 


mSKi z reakcją przeciw rządowi chłopa. 


Wszelkie wstecznictwo w Polsce skupiło się w ubie- 
głym tygodniu, ażeby utrącić rząd prezydeata Witosa, 
a w ten sposób utrącić raz na zawsze rządy ludowe, 
INa pomoc wstecznictwa poszedł oczywiście p. Stapiński, 
który w nienawiści swojej dc Witosa, nie pomnąc na 
ło, że sam się nazywa opiekunem chłopów, oświadczył 
pabłicznie, że „pójdzie nawet z djabłem', byle tego znie- 
mawidzonego chłopa, który, dzięki swym zdolnościom, 
'wybił się na pierwsze w państwie stanowisko, utrącić. 
'Mniejsza o dobro laudu, reniejsza O to, że 


po utrąceniu Witasa mogą przyjść do rządów 
| tylko alba wstecznicy, 


którzy chłopa zepcňną znowu na stanowisko, jakie miał 
przed wojną, kiedy to najpoważniejszych gospodarzy 
traktowano jak bydło, albo socjaliści, nienawidzący 
chłopa, którzyby go wzięli w tryby, 


zaprowadzając znowu już nie kontyngent, ale 
sskwesir zkoża 


i wydzielając chłopu, jego krowie i świni na gramy 
ważone dawki żywności, Mniejsza o to, byle p. Stapiń- 
ski nasycił swoją zemstę, byle p. Stapiński mógł wrze- 
szczeć, że utrącił znienawidzonego Witosa. 

Gadajcie sobie, co chcecie, panowie Stapińszczycy, 
tej prawdzie nie potraficie zaprzeczyć, iż Witos jest 
dzisiaj symbolem tego, że państwo polskie jest państwem 
ludowem, że 


Witos jest symbciem ludowładztwa. 


Waląc w niego, jako w takiego, walicie w samą 
ideę Polski ludowej; zohydzając rządy „ludowe, dajecie 
wszystkim wrogom luda argument, że chłopi do rządów 
nie dorośli, bo, jak dawniej szlachta, tak oni sami teraz 
się Żreją. 

Atak na rząd Witosa, wykonany przez reakcję 
i przez Stapińskiego, rozegrał się w sejmowej komisji 

skarbow 'wdżetowei. Jak zwykle każdy pachołek pański, 
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pierwszy wyjechał z najcięższą armatą Stapiński, za 
rzuchjąc rządowi Bóg nia wie co. Wszystkiemu, co síi 
w Polsce dzieje, winien jest rząd. Omal posuchy tego 
rocznej nie przypisał rządowi. Nie zostawił suchej nitki 
na rządzie i oczywiście domagał sią by jak najprędzoj 
ten rząd utrącić. Potem poszli narodowi demokraci ną 
plac boju, przygotowany przez Stapińskiego. I dalej znową 
walić w rząd. Wszystko to na tle budżetu, na tie tego; 
że budżet kończy się deficytem. | 

Mości panowie! Czy to rząd jest jedynym twórcą 
dobrobytu ludności? Czy rząd za wszystkich ma praco 
wać tak, żeby każdemu pieczone gołąbki same spadały 
do gąbki? Nis, panowie, takiego rządu niema na świecie, 
Cheąc, żeby budżet pokrywał wydatki dochodami, pa tg 
trzeba pracy całego społeczeństwa, wszystkich jegq 
warstw, wszystkich jego obywateli bez żadnej różnicyj 
i bez wyjątku. A tymczasem, co się w kraju dzieje? 


Czy organa rządu, urzędnicy, pracują tak, jak 
powinni ? 


Nie, oni tylko psioczą na rząd, ale ani nie wyko- 
nują ustaw, ani urzędowania nie pilnują. I jakżeż ma 
iść maszyna państwowa? Musi chromać, musi się zati 
nać, a gdy maszyna państwowa kuleje, to te się odbija 
na całym rozwoju życia, A inteligencja miejska co robić, 
Narzeka, wymyśla i —- pasknje. Adwokaci, inżynierzy, 
w miastach dziś nie wykonują swoich zawodów, tylko, 
się trudnią paskiem, delikatnie to nazywając „handlem“, 
A kupcy w miastach, co robią? Z dnia na dzień pode 
noszą ceny, choć cena zboża spadła, spekulują na was 
lucie polskiej, wywożą ją masami zagranicę i tem wys; 
wołują jej spadek. Któż to kupuje obca waluty, nie pye, 
tając się nawet o ich cenę, a wigo obniżając świadoej 
mie kurs marki? Czy ludzie ze wsi? Nie, mieszkańcy, 
miast. A robotnicy co robią? Co pąrę tygodni wystęs 
pują z żądaniami podwyżki płac, wywołując przez to zas 
wiotną drożyznę wszystkiego, A przy tem wszystkiena 
czy może być mowa o jakiej pracy dzisiaj? 
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Wszystko chee pracę tylko zbywać, ale za to 
chce nietylko Żyć, ale używać. 


Jeżeli budżet jest zły, jeżeli marka spada nieu- 
stannio, jeżeli drożyzna wskutek tego reśnie, to 
Iwią część winy ponoszą ci właśnie, którzy naj- 

wiącej wrzeszczą na rząd. 

Robota Stapińskiego, zohydzająca rząd, robota na- 
rodowej demokracji, robota kłerykażów, poziewierająca 
wszelką powagę władzy, to jest przyczyna, że zagra- 
nica straciła do nas zaufanie i że nas dziś już uważa za 

Rozteczono w komisji skarbowo-budżetowej stra- 
szłiwy obraz stosunków w Polsce, bo obraz przejaskra- 
wiony, przeolbrzytmiony. 


Nikt jednak z tych, co atakowali rząd, nie dał 
ani jemnej rady, 

nie powiedział, co trzeba zrobić i jak trzeba zrobić, 
bił tylko w rząd, aby go utrącić. Zgoda, jeżeli to jest 
rada, to trzeba było istotnie ten rząd utrącić. Ale i na 
to się komisja nie zdobyła. Gdy przyszło do głosowania, 
rząd dostał 3 głosy większości, bo . 

nikt mie chciał przyjąć odpowiedzialności za 

państwo, 

bo każdy umiał je tylko podważać, ale do ratunka się 
nie kwapił. 

Minister skarbu Steczkowski tłómaczył jak mógł, 
że połcżenie da się nabrzwić, jeżeli tylko społeczeństwo 
samo przestanie narzekać, a weźmie się do roboty. Na 
rieszczęście wyjecusł minister Steczkowski ze swoimi 


osebistemi pogiądami na reformę rolną, poglądami, które | „Kurjera codziennego“ i 1 ; I 
na które nie moglibyśmy się zgo- | Gadrukowano, to jeśli myśli rezsądnie, powie sobie 


były i nie na czasie i 
dzić, bo zmierzają -one do zmiwełowania ustawy o Te- 
formia rolnej. W każdym razie minister Steczkowski 
mógł był sprawę omówić przedtem z temi czynnikami, 
ktore sę najbardzięj zainteresowane, a więc z przedsta- 
wicitelami stronnictw ludowych, a nie wyjeżdżać że sprawą. 
którą na dobitek uznał za ‘osobiste poglądy, a więc mie 
rządowe. Wyciągnął też z tego, zdaje się, konsekwencję 
i zgłosił swoją dymisję, 

Komisja zaprosiła też na posiedzenie prezydenta 
Witosa. Zjawił on się na jednem posiedzeniu i w mowie, 
jaką wypowiedział, uprzytornił wszystkim, że robota 
komisji nie przyczyni się ani na jożę do polepszenia 
stosunków w państwie. Stwierdził, że rząd nie miał od 
n kogo poparciu, ża 
Aymagano el rządu, aby robił za wszystkich, 
a zamiast pomocy rzucano mu tylka kłody pod negi. 

Stwierdził, że waśnie partyjne uniemożliwiają stwo- 
rzenia mocnego rządn, do czego on dążył jeszcze przed 
czterema miesiącami, gdy oddał swoją władzę do dyspo- 
zycji Sejmu. Wówczas i marszałek Sejmu i Naczelnik 
Państwa zwrócili sią do niego Z prośba, by dalej u stera 
rządów pozostał, Żywioły jednak, które się nie pogo- 
dziły z Polską lndówą, prowadziły dalej kampanję prze- 
ciw rządowi i doprowadziły do tego, że urzędnicy za- 
caghi rząd bojkotować, aż wreszcie prawie wszystkich 
ogarnęło przerażające lenistwo i chęć dokuczania rzą 
dowi, aż wreszcie rozpoczęli swoją ugiłację bolszewicy, 
na których lep yoszli mietylko nienświadomiani robotnicy, 


-ama 


ale nawst inteligencja i niepoczytalna prasa, która wys 
tworzyła atmosferę, jakiej tylke życzyć sobis megli bel- 
szewity, którzy podwotli swoją rabote, wywałując szersz 
strajków. W tych warunkach — oświedczył prez. Witos — 
rząd gotów każdej chwili ustąpić, była tyko 
stronnictwa stworzyły rząd nowy. 

Jak wspomnieliśmy wyżej, głosowanie przyniosłe 
jednak kilkoma głosami votum zaufania dla rządu. Atak 
prawicy i Stapińskiego nie udał się. Ale niestety, poto- 
żenie państwa i rządu nie sią nie polepszyło. Jeżeli nie 
nastąpi otrzeźwienie inteligencji w miastach, jeżeli nie 
nastąpi otrzeźwienie w stronnietwach, to 


czeka nas wprast utrata niepodległości, 


nad czem praceją bolszewicy i Niemcy, pod patronatem 
Anglji, a w czem nasza inteligencja i prasa miejska 
świetnie im pomaga. 


- Przestańcie panowie, 
bo gubicie Polskę! 


Kiedy nareszcie bedzie koniec ujadań 


Pozwólcie, kochani Bracia, że sig do Was odezwą 
z tem, co mi na sercu leży i © czem nieraz myślę a 
przypuszczam, że i Wy myślicie. 

Kite tylko przeczyta bodaj jeden numer „Lodu ka- 


 tolickiego*, „Wieńca i pszezółki*, „Przyjaciela luda“, 


i zastanowi się nad tam, co tam 


z pewnością: Panie Boże, daj im lepszy rozum. 

Pisma, rzekomo ludowa, rzekomo opiekujące się 
najtroskliwiej dobrem społeczeństwa, rzncają się w spē- 
sób, w jakiby nigdy nie byli śmiali rzucać sie na rzą” 
zaborczy, na rząd dzisiejszy dlatego, że na jego czek 
stoi chłop, rzucają się na posłów ludowych, gimerają na 
wet w ich domowem życiu, szkslują, obsypają obelgami, 
poniewierają całą masą chłopską, dlaczego? Oto dlatego, 
że chłopi doszli do należytych im praw, że doszli de 
władzy. Każdy z tych pismaków chciałby być premjerem 
i dlatego nió waha się zohydzać rządo, zohydzać maj- 
silniejszej warstwy, podstawy narodu i potem dziwi się, 
że maska spada, że w polityce zewnętrznej spotykają 
nas ciągle niepowodzenia. Jakżeż niema spadać marka 
jakżeż nas obcy nie mają lekceważyć, jeżeli cudze 
ziemcy, mający u nas dobrą służbą wywiadowczą, czy 
tają w swoich pismach tylko wyimki z tych gazet 
które najbardziej rząd i państwo szkalują. Przecież 
Anglik czy Włoch, opierając się na tem, co piszą te 
gazety, choćby nawet był nam najbardziej życzliwy, 
musi nabrać wstreiu do państwa i do narodn, który 
sam sobą tak pomiats, bo przecież rząd jest przedsta: 
wicielem narada i któ na rządzia tylko psy wiesza 
ten podaje w pogardą cała gpołeczeństwe. 

"fe zohydzanie rządu I Piastoweów to nie co innego, 
tylko zazdroszczenie chłopu tego, ža doszedł po wiekach 
niewoli do obywatelskiego stanu. 

Czy panowie, którzy ujadacie nieustannie na rząd 
Witosa. macie speciaćne przywileje od Boga do rządzenia? 
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Gdybyście panowie — poniewierający dziś rząd 
i podstawę narodu, chłopów, byli takimi patrjotami, za 
jakich chcecie uchodzić, to wiedząc, jak ciężko jest ba- 
dować pafńswo, wspomagalibyście Piastowców i praco- 
walibyście razem dla dobra Ojczyzny. Powinnibyście 
pouczać wspólnie naród o miłości bliźniego, o poszano- 
waniu władzy, bo naród, który władzy nie szanuje, sam 
sią rozkłada. i do przepaści idzie. Kto nie słūcha ojca, 
matki, ten słucha psiej skóry, powiada przysłowie. A 
przecie rząd, własny rząd, to tak, jak ojciec i matka 
dla narodu. To wszystko, na co wy rzncacia potwarze, 
to wszystko przecież jest Polska. Nio macie słowa uzna- 
nia, nie macie słowa bezstronnej oceny dla tego, co się 
dzieje — wyolbrzymiacie niedomagania i sami wnosicie 
w społeczeństwo mąt, z którego tylko wrogowie korzystają. 

Czy odważyłby się z was który pisać w ten spo- 
sób o rządzie austrjackim, kiedy byliśmy w niewoli ? 
Czy odważyłby -się który tak płuć na prezydenta mi- 
nistrów, kiedy był nim Niemiec, jak sobie dziś pozwalacie? 

Widać kłamaliście, kiadyście mówili, ze chcecie 
własnego państwa, kłamaliście, gdyścia mówili, że c: c3- 
cie niepodległości, bo tej niepodległości szanować nie 
umiecie, bo ją sami rozwalacie: Przywykliście tak dv 
obcego jarzma, że wam milszy był bat carski, czy wie- 
deński, niż rząd własny. Wrzeszczycie, że cham rządzi 
i to cham bez krawatki. To was boli? Dlatego tak im 
pomiatacie? A czemżeż były w takim razie wasza prze- 
mówienia przed wojną, wasze modły o Polskę Indową? 
Wtedy ndowadniałiście nam, że Polska, jeśli ma istnieć, 
to nie może być inną, tylko ludową! A dziś” Diatego 
ją zwalezacie, że jest ludową? Albo prawdą było io, 
coście nam mówili dawniej, albo dziś jesteście zbrodnia- 
rzami, którzy dybią wprost na istnienie państwa. 

Krzyczą urzędniey, że rząd jest nikczemny, zbrodni- 
czy. A któż to jest rząd? Czy tylko prezydent ministrów 
i ministrowie? Rząd to jest cała maszyna państwowa, 
części, rządu jest każdy urzędnik. A wy, panowie 
urzednicy, którzyście się łasiii jak psy przed byle digni- 
tarzen z Wiednia i pracowaliście, mimo, nędznej pensji, 
z całym nakładem energji, dziś nie pracnjecie, to wam 
w oczy mówię, bo dziś całem waszem zajęciem jest nja- 
danie va rząd. Pracujcie wy sami, spełniajcie swoje 
obowiązki, nie przekręcajcie ustaw, róbcie to, co wam 
nakaznje obowiązek i poczncie obywatelskie, a wtedy 
adzie lepiej 

Ujadanie va rząd ludowy i na Piastowców, to jest 
woda aa młyn tych wszystkici, którzy chcą Polskę jak 
najrychlej zaprzepaścić. Raz z tem skończyć, bo jeśli 
nie skończycie, to doprowadzicie państwo do upadku 
i to będzie wasza tylko wina! 

Ignacy Franczyk, chłop ze Sądeckiego. 


Odparcie klerykalaych oszczerstw. 


Otrzymaliśmy następujące pismo: 

Wiatowice, w Bocheńskiem. Odwołuję oszczercze 
słowa, umieszczone w tygodniku „Lud Katolicki“, w ko- 
respondencji z Wiatowic w dniu 26 czerwca 1921 r., 
Nr 26, szkalujące p. Leopolda Stachnika, jako zupełnie 
niezgodne z prawdą, i tą drogą przepraszam p. Leopolda 
Stachnika, a zarazem potępiam nieuczciwość tych, któ- 
rzy w tym wypadka wyzyskali moją nieświadomość, 
zasłaniając się mną. Michał Owsianka, 


Budżet miniałórstwa rolnictwa 
i dóbr państwowych. 


Już sama nazwa tego ministerstwa wskazuje, żę 
składa sią ono z dwóch działów, stauowiączch każcy 
d!a siebie odrębuą, w sobie zamkniętą całość, 

Dział rolniczy obejmuje pracę nad najlepszem 
wykorzystaniem ziemi ornej, nad zwiększeniem jej wy- 
dajności, nad bndzeniem i rozwijaniem rólnego przemy- 
słu. Zajmuje się hodowlą bydła i koni, podnoszeniem 
ich wartości, ochreaą przed zarazą i chorobami, wresz- 
cia szerzy i podnosi wiedzę roluiczą, słowem: obejmuje 
całokształt spraw, związanych z dostarczaniem ludn = i 
kraja jak największej ilości i jak najbardziej dotvro- 
wych środków żywności, a nadto siara się o gromaizże- 
nie nadwyżek płodów rolnych i przemysłowo-roł ';ch 
dla eksportu za granicą i zwiększanie przez to bogactwa 
państwa i jego obywateli. W tym dziale ma minister= 
stwo rolnictwa przed sobą niejako celo idealne, których 
dopięcie sprowadza na kraj i jego mieszkańców dobro- 
byt i zadowolenie. 

Drugi dział obejmuja administrację majątka 
państwowego, czyli cele jego są nawskróś realne, 
polegające na wydobyciu z tego majątku jak najwiąk- 
szych dochodów, bez naruszenia jednak jego istoty. 

W przedłożonym Sejmowi preliminarzn budżetu 
ministerstwa rolnictwa i dóbr państwowych na rok 1921 
niema uwidocznionej odrębności obu tych działów, a ius 
dochody i wydatki są zestawione łącznie, dlatego budź c 
nie daje bezpośredniego obrazu, który z nich i w jakiej 
mierze przyczynia się do zwiększenia ogólnych dochodów 
państwa, lub też powoduje doficyt. 

Rozpatrzymy każdy dział osobno, dając na wstępie 
ogólna zestawienie dochodów i wydatków całego mini- 
sterstwa rolnictwa i dóbr państwowych. 

Dochody tego ministerstwa Są prelininowane, te 
znaczy podane w przybliżeniu, na kwotę 4 miljardy 
394 miljomy 823 tysiące 760 marek polskich, 
a wydatki na kwotę ośm miljardów 149 miljo- 
nów 725 tysięcy 903 marek polskich — defi- 
cyt zatem ogólny ministerstwa rolnictwa i dóbr pań- 
stwowych wynosi kwotę trzy miljacdy 755 mil- 
jonów 902 tysiące 760 Mkp. 

W normalnych czasach i w normalnych warunkach 
byłby ten wynik zastraszający, gdyby ministerstwo, za- 
reądzające całym majątkiem rolnym i leśnym państwa, 
nie mogło samo pokryć własaych wydatków i musiało 
uciekać się do innych źródeł dechodów państwowych; 
w dzisiejszych jednak czasach, wymagających niemałych 
wkładów w odbudowę zniszczonego przez wojnę rolni- * 
ctwa, da sią ten deficyt dalszemi cyframi budżetu nspra- 
wiedliwić, 

Mianowicie w wydatkach nadzwyczajnych budżetu 
jest wstawiona na pomoc rolną kwota pięć miljar- 
dów, sześć miljonów 450 tysiący Mkp, to zna- 
czy, że gdyby w Polsce nie było skutkiem wojny kiika 
miljonów morgów ziemi, odłogiem leżącej, którą trzeba 
spiesznie kulturze rolnej przywrócić, gdyby nie wyni. 
szczono setek tysięcy koni i nia wybito tyleż bydła 
i gdyby z powodu nieurodzajów nie trzeba było spro- 
wadzać zboża siewnego z zagranicy, to budżet minister 
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stwa rolnictwa zamykałby się już w tym roku znaczną |kupuie granta lub innej, majętności lub gdy trzeba za- 
nadwyżką dochodów nad wydatkami. | bezbieczyć jakąs wpłatę, to w tym przypadka można ta 
Zwyczajne dochody ministerstwa rolnictwa są w uczynić Bileten Szarkowym. Aby zapewnić większe ġo- 
budżecie przewidziane na kwotę 4 miljardy 258 mil-|chody posiadaczom Biletów Skarbowych są one wypu- 
jonów 897 tysiecy 760 Mkp. — a zwyczajne wy- |szczane w odcinkach po 5.000, 10.000 i 100.000 marek, 
datki na kwotą 2 miljardy 637 miljonów 962] Zamieniając gotówkę, zaoszczędzoną w markach na go- 
tysiące 317 Mkp. czyli, że zestawienie dochodów jtówkę w Biletach Skarbowych, każdy może być spokojny, 
i wydatków zwyczajnych wykazuje nadwyżkę do- |iż daja mu oaa pewny dochód, ża wartość oszczędności 
chodów w kwocie jednego miljarda 620 miijo-|nie zmniejsza się, lecz z dniem każdym się powiększa, 
nów 937 tysięcy 443 Mkp. rośnie, czyniąc go baz ryzyka z jego strony coraz bo 
Dopiero nadzwyczajne wydatki powodują deficyt, | gatszym. 
wynoszą one bowiem łącznie kwotę pięć miijardów 
511 miljonów 763 tysiące 586 Mkp. przy 135 


miljonach 926 tysiącach Mkp. e szkół lasowych w Polsce. 


dochoda, czyli, że snma nadzwyczajnych wydatków prze- 
«yższa sumę nadzwyczajnych dochodów o kwotę pigć 
miljardów 375 miljonów 837 tysięcy 586 ma- 
rek polskich. 

Trzeba jeduak pamiętać, że w wydatkach nad- 
zwyczajnych mieści się suma trzy miljardy Mkp, uchwa- 
lona ustawą sejmową z dnia 18 marca 1921 r. na po-iw obecnej chwili w sposób następujący: 
moc rolną, która w całości, a nawet po dwóch 3 Istniejąca dotychczas średnia szkoła lasowa, no- 


Stan szkół lasowych w Polsca został niedokiadnie 
przedstawiony w jednym z poprzeduich numerów „Piasta“ 
i na tej fałszywej podstawie udzielane są fałszywe infor- 
macja stronom, szukającym porady. 

Stan szkół lasowych w Polsce przedstawia się 


z oprocentowaniem będzie skarbowi państwa w ciągu |sząca tytuł „wyższej“ we Lwowie, a założona swego 
sześcia lat zwrócona. Gdy zatem potrącimy te trzy|czasu przez Wydział krajowy, została zniesiona. 
zwrotne miljardy od ogólnego deficytu w budżecie mi-| W nadchodzącym roku szkolnym 1921/22 istnieje jeszcze 
nisterstwa rolnictwa, to jako faktyczny deficyt tegoż |tylko rok trzeci, t. j. ostatni, by dać możność ukończenia 
ministerstwa pozostanie tylko kwota 755 miljonów |studjów tym uczniem, którzy je przed 2 laty rozpoczęli. 
802 tysiące 760 Mkp. a więc suma, przy dwustn- | Zresztą cały zakłąd, znajdujący się we Lwowie przy alicy 
miljardewym ogólnym budżecie, niewielka. Zyblikiewicza, przechodzi pod administrację Politechniki, 

Wróciimy teraz do poszczególnych pozycyj mini-|a jego zbiory służyć mają do celów nauki słuchaczy 
sterstwa rolnictwa, osobno dla każdego z wyż wymie- | wydziału leśnego Politechniki lwowskiej. 
nionych działów. (C. d. n.) Szkoła niższa, otworzona swego czasu przez austr. 

Dr Franciszek Bardet ministerstwo rolnictwa dla wytworzenia personelu po 

poseł na Sejm. mocniczego, techniczno-leśnego i ochronnego specjalnie 

dla administracji państwowej, dok+d przyjmowano z mi- 

nimalnem wykształceniem szkoły wydziałowej, a umie- 

szczona w Bolechowie, została przed wojną jeszcze 

zamknięta i dotychczas nie jest jeszcze otworzona. 

Nauka trwała tam rok jeden po poprzedniej jedno- pó- 
źniej dwnletniej praktyce wstępnej. 

Ns ziemiach polskich tylko te dwie szkoły leśne 
istniały z polskim językiem wykładowym. Oprócz tego 
urządzano od wypadku do wypadku kilkomiesięczne 
kurss dla gajowych. 

Obecnie istnieją trzy wydziały leśne, 
a to przy Politechnice lwowskiej przy 
Uniwersytecie w Poznaniu i przy wyższej 
szkole gospodarstwa wiejskiego w War- 
sza wie, wszystkie o charakterze akademickim, to znaczy 
jako waimiek przyjęcia: ukończona szkoła średnia z egza- 
minem : © załości. Nauka trwa lat cztery; obecnia w roku 
szkolnym 1921/22 otworzony zostaje rok trzeci, a w roką 
następnym rek czwarty. 

Szkoła średnia istnieje tylko jeszcze w Warsza: 
wie, lecz w tym roku nie przyjmują kandydatów na 
rok pierwszy nauki. Z tego ogłoszenia należałoby wy- 
wnieskować, że i ta szkoła zamyka swoje podwoje. Jest 
to rzeczą zupełnie zresztą słuszną, bo wobec dostątecznej 
ilości szkół o charakterze akademickim, tworzenie szkół 
o typie Średniiu jest zupełnie esrofw 


Ge te jest Bilet Skarbowy? 


Człowiek, który dzięki pracy własnej:i oszczędności 
zdołał trochę pieniędzy odłożyć, ze smutkiem dziś spo- 
strzega, że ten grosz dobrze schowany I czujnie strze- 
Żeny nietylko dochodu nie daje, ale wskutek rosnącej 
ciągle drożyzny wartość swoją traci. Wprawdzie to ten, 
to ów chełpi się, że kupiwszy coś, odsprzedał rzecz na- 
bytą po pewnym czasie i zarobił, ale człowiek przezorny 
wie dobrze, iż każde kupno zbędnej rzeczy wymaga 
ryzyka, ko ż góry powiedzieć nie można, że to, co dziś 
kupiłem, jniro w cenie sią podniesie i że nabywcę chet- 
nego zawsze znajdę na to, co mam co sprzedania. W jaki 
więc sposób można uchronić oszczędności przed stratą, 
w Jaki ssesób — nie ryzykując — wartość ich podnieść? 
Odpowiedź na to pytanie nie jest tak trudna, jakby się 
zdawać mogic. Oto w każdym urzędzie podatkowym, 
w każdej Fasie skarbowej, w każdym oddziale Polskiej 
Krejowej Kasy Pożycziowej można wymienić zaoszczę- 
dzony pismiądz Ba inny pianiądz, tak zwany, Bilet Skar- 
bowy. Cóż mi da taka zamiana marki na Bilet Skar- 
bowy? — każdy słusznie zapyta. Bardzo wiele. Bilet 
Skarbowy zapewnia wartość z: e:zczędzonych pieniędzy, 
bo daje zysk pięciu marek wa każdych stu markach, 
przyczem żadnego podatku od tego zysku się nie płaci. Natomiast konieczne jest otWorzenie szkół 
Bilet Skarbowy watra w każdej cbwili wymienić najniższych dla personalu niższego, jak gajowych, strąż- 
gotówkę, otrzymując więcej zi niego, niż się zapłaciło, | ników lasowych, podleśniczych, których brak dożkijjyje 
a gdy trzeba złożyć kaucją, stając do licytacji, przylw gospodarstwie leśnem daje się odczuwać, osobę 


w małych pasiadłeściach ijasowych, które nie są w stanie Po bliższe szczegółowe wyjaśnienia naledy się zwracey 
apłacać persaram © wykaztałeeniu wyższem. do zarządów wyżej wymienionych szkół. 
Z powyższego wynika zatem, że u nas, w Polsce, Tutaj zaznaczamy, że do artykuiw o szkolnictwie za 


siema obecnie kadnychszkółleśnychocha-|wodowem, zamieszczonym w 31 numerze „Piasta*, w dnia 
rakterza szkół miśsgych lub też średnich,|31 lipca, zakradła się przykra pomyłka, wskutek nieawagj 
a małomiast są czynna trzy wydziały leśne o charakterze | korektora. A mianowicie, opisując szkołę w Czerniehowie 


zanki akadamickim. I podaliśmy, że przyjmuje się do tej szkoły uczniów z ukofń: 
ind. ©, „Kochanowski, | czoną szkołą ludową, To jest niezgodne z prawdą, poniewaą 


prof, leśnictwa na wydziale leśnym Politechniki lwow.|szkoła w Czernichowie jest szkołą średnią i przyjmuje tylke 
uczniów, mających najmniej 4 klasy szkół średnich. 


Szkoły rolnicze w Małopolsce. |Sprawy relmicze. 


Małopolskie szkoły rolnicze obejmują: Rozwój hadawii bydła w Polsce. Według danych 
a) Uczelnie wyższe: Studjnm rolnicze w Kra- jstatystycznych, zebranych przez władze, hodowla bydła i uie 
kawie, Akalemja rolnicza w Dublanach, koło Lwowa; | rogacizny w Kongresówce i Małcpolsce zwiększyła aię o 300 
b) Szkeły średnie: średnia szkoła rolnicza w Ozer- į tysięcy sztuk. W samem województwie warszawskiem zuaj. 
aickowie koło Krakowa i seminarjnum gospodarcze dla kobiet, duje się e 59 tysięcy sztuk bydia rogatego więcej, antżeli 
w Snopkowie, beio Lwowa; Ę w 1919 roku. Również i hodowla nieregaciany Zznatznia 
c) Niżazae szukały relnieze, nazwane ustawąiu nas wzrosła. 
a % sierpnis 1320, ludowami, Te dzielą się na męskie Rewindykacja koni polskich od Niemców. Druga 
1 żeńskie. polska komisja odbiorczą w Królewcu odebrała od Niemców 
Męskie niźsze sokoły m nieza, apko a zasadzie traktatu wersalskiego 208 koni, należnych Polsce 
śrzechletnim, Btrzymywana wą przez Tymczasowy Wydział tytułem odszkodowania w maturze za konie, rekwirowsnę 
Samorządowy, a wychowankowie ich po ukończeniu znajdują|w czasie okupacji niemieckiej w Polsce. Z przedstawionych 
aajęcie główaie jako uśiejaliści rolni na obszarach dworskich. | koni odrzncone 92, jako nienadające się do Żadnego użytka, 
Pawna drobna część zajęta jast jak» pracowniey w organi. | Odbiorcza komisje polskie walczyć muszą z wyraźną ten: 
zacjach rolniczych, a najmniejazy procant. wraca na WAŚadkiEnojej nadużyć, ujawniąsą przez oddawcze komisje nies 
gospodarstwo, co jest ;rzeczą bardzo pożałowania godną, | mieckie. 
giyż powinne być edwrotnie. Uczniowie po skończeniu nank i Roczny kurs ogrodnictwa Krakowskiago Towarzy. 
rolniczych powinni wracać do-siebie, na wieś, aby szerzyć | stwa Ogrodniczego. rozpocznie się dnia 17 października r. b 
eświatą rolniczą, aby dźwigać m zaniedbania rolnieiwo, które |i obejmie, oprócz człorecznej praktyki, wykłady: sadownictwa, 
ma być podstawową dźwignią debrobytu państwa. pomologji, hodowli szkółek, warzywnictwa, hodowli roślin 
Szkoły te anajdują mię abecnie w Kiłocimie pow.| ozdobnych, dendrologji, ogrodnictwa krajobrazowego, uprawy 
Rzeszów, Sauchodełe, p. Krosno, Kobiernieach, |głcby, fizyki, ekomji, botaniki, nauki e glebie i nawozach, 
p. Eęty, pow. Biala, Bereźniey, koło Stryja, a nadto , miernictwa, rachunkowości i pszczelnictwa. Uczniowie (ucze 
uimowa jednoroczna szkoła w Dulczóweęe, koło Pilzno. nice) zwyczzjni muszą zastosować sių ściśle do „sonia 
Niższe żeńskie azkoły rolnicze, częściowo kursu, w szszególności uezestoiczyć codziennie w praktyce, 
ntrzymywane przez powiaty, a częściowe prywatne, trwają uczęszczać regularnie na wykłady i zdawać egzamina w ter: 
tylko jeden rek, a zadaniem ib jest przygotowanie wzęro- | minach przepisanych Pe zdania eguaminn otrzymają świa 
wych i obywatelska uświadomionyeh gospodyń wiejskich. | dectwą Opłata roczna z góry 6.000 Mkp. może być w wy- 
Znajdują mię one w Albigowej, pew. Żańcut, padkach, godnych uwzględnienia, rozłożona na raty. Ucznło: 
w Podegrodsiu, pow. Nowy Sącz, w Bachowicach,| wie (uczenice) nadzwyczajni, którzy uczęszczają tylko na 
p. Spytkowice, pow. Oświęcim, w Ruszczy, p. Wyciąże, | wykłady, opłacają z góry 2.000 Mkp. Podania o przyjącie 
pow. Kraków, w Szynwałdzie, pow. Tarnów, w Prze- na kurs, do których nałeży dołączyć ostatnie Świadectwa 
myśla, ul. Szczytowa l 16 i w Korczynie, pow.|szkołne (w zasadzie a 6 klas szkoły średuiaj lub ticenm; 
Krosno. lj matury seminaryjnej i równerzędne) modna przesłać pocztą 


Nauka w szkołach męskich, z wyjątkiem Kobiernic lub doręczyć do Biura Towarzystwa Ogrodniczego, Kraków, 
I Dalczówki, już stą rozpoczęła, według dotychczasowego aleja Mickiewicza 17 (Stadjum rolnicze U. J.). Wpisy ods 
pystemu programu, I września; we wszystkich zaś azkołach | będą się dnia 10 i 11 października b. r. w Biurze Towa. 
żeńskich rozpocznie mię nauka, według nowego plann miays od godziny 10-ej da 12-tej. f 
nisterjalnego, od 15 stycznia } trwać będzie bez przerwy, W celu podniesienia produkcji przetworów ows 
do 15 grudwa, ;cewych Ministerstwo rolnictwa i dóbr państwowych otrzy: 

Nauka, prowadzona przez ukwalifikowane odpowiednio mało 180 wagenaw cukru przemysłowego do podziała 
sily. nauczyciełnkie, jest bezpłatną, wychowankowie miearkają między właściejeji saiłów Cena eukrn przemysłowego 
wspólnie w odpowiednie przy sakałach uraądzonych inter- | wynosi za 100 kig cukru białego 16.000 Mkp., za 100 klg 
natach, a epłata roczna se ntrzymanie, w naturze lub w pie- enkru żółtega 14.000 Mkp. Cukier otrzymają właściciele 
niądzach, wfgpsi tyle, że musi pokryć zupełnie koszta tego. nadów owocowych, prowadzący mniejsze przedsiębiorstwa 
strzymania. Zgłaszający mię da nzkoły muszą się wykazać przetworów owocowych, niezarejestrowane jako zakłady prze- 
kwiadećtiram a ukończonej szkoły powszechnej, świedectwam mysłówe, Pierwszeństwo do otrzymania enkrn mają ci pro- 
meralności, potwierdzonem przez. oducńny Urząd gminny dncenci przetworów owocowych, którzy produxeję sweją aby: 
z Urzad parafjalny i muszę mieć ukończony najmniej 16-ty wają do kooperatyw. spożywczych. Z ilości wziętewa zukrą 
bok życia. igrzetwórcy winui wykazać się mtosowną ilością wyprodukc= 


=: 


Tanych przetwsrów owocowych. Podział cukru dokonywany 
pst jedynie przez Urzędy wojewódzkie przy udziale przed- 
tawicieli związków kooporutyw spożywczych i organizacyj 
winiczych, oraz przez Inspektoraty okręgowe pomocy rolnej 
wa Lwowie i Krakowie, a dla Słąska Cieszyńskiego przez 
Komisję rządzącą w Cieszynie. Poszczególne Urzędy woje- 
wódzkie otrzymają następujące ilości cukru (w wagonach): 
rząd wojewódzki warszawski 14, łódzki 8, lubelski 12, 
liclecki 8, białostocki 5, wołyński 8, nowogródzki 7, po- 
eski 3, Inspektorat okręgcewy pomocy rolnej w Krakowie 15, 
Inspektorat okręgowy pomocy rolnej we Lwowie 18, Ko- 
nisja rządząca w Cieszynie 2. 
Z czego czasami Ślepną konie? Podobne jeduą 
) najczęstszych przyczyn ślepoty u koni jest ich własna 
[rzywa, która spada koniowi z czoła na oczy i załazi w nie. 
Dobry woźnica powinien więc koniowi grzywę nad czołem 
iapiaść, albo ją na dwie strony rozgarnąć i wsunąć pod 
paczołnik. Najlepiej ten chmyz, czyli grzywę nad czołem, 
przystrzyc tak krótko, żeby nie dostawała do oczu. Inaczej 
włosy ciągle włażą koniowi w oczy, a chociaż on wstrząsa 
tiową, jednzk nie to nie pomaga. Od tego ciągłego drażnie- 
hia oczn włosami powstaje czasem zapalenie powiek i koń 
może nareszcie oślepnąć. 
Sad we wrześniu. Główny sprząt owocu z jąderkami 
zpoczyna się we wrześniu. Zrywać jednak nie należy 
kato i gruszek zbyt wcześnie, póki nle dejrzeją na drzewie. 
iadomo bowiem, ża za wcześnie zerwany owoc potem 
więdnie i marszczy się, gorzej się przechownja I traci smak 
właściwy. To też na ogół najlepiej zabrać się do sprzętu 
jwoen dopiere w drugiej połowie miesiąca. Dotyczy to głównie 
dwoeu jesiennego. 
Natomiast owoc zimowy pozostawia się jeszcze dlużej 
ha drzewach i to o ile możności aż do pierwszych dni pa- 
dziernika. Zwieszające się gałęzie wskutek ciężaru owocu 
mależy podeprzeć, nie podciągając ich zanadto w górę, bo to 
;wpłynęłoby ujemnie na przyszły urodzaj. Przy sprzęcie owocu 
Btarać się trzeba o to, aby drzew nie uszkodzić i gałęzi nie 
łamać, Przy tej sposobności można usunąć i powyrzynać 
Bucho gałęzie, które obecnie łatwiej epostrzedz, niż w zimie. 
Do przechowania owocu należy też stosowne ubikacja 
wcześnie przygotować. Muszą one być zabezpieczone przed 
mrozem i wilgocią i odznaczać się świażem powietrzem. 
| Równocześnie z owocem nie można w tych samych ubi- 
jkacjach przechowywać przedmiotów, wydających ostry lub 
nieprzyjemny zapach. 
Oczka, które się nie przyjęły w sadzie, trzeba wznowić. 
U oczek przyjętych należy ostrym nożem przeciąć owiązanie 
po stronie przeciwnej oczka. Wzrusaa się też dziabką ziemię 
wokoło drzew i usuwa starsze gałązki (pędy) malin. 


Nasze bogactwa naturalne. 


Niema wprost tygodnia, w którymby dzienniki nie 


kawa w gminie Bolesław urzędnicy głównej dyrekcji 
państwowych zakładów górniczych i hutniczych, Rajski 
i Kozłowski, przeprowadzając badania i pomiary, odkryli 
rndę żelazną. 

Gdyby tak władze nasze górnicze zdołały przepro: 
wadzić badania na całym obszarze ziem polskich, to ktd 
wie. czy w niejednej okolicy nie znalezionoby w nie: 
zbadanem dotąd wnętrzn ziemi nowych, bezcennych krusz: 
ców i nieznanych skarbów. i 


Obrońci „najbiedniejszych“. 


Pismo „Przemysł i Handel“ w ostatnim zeszycie 
donosi, że poseł J. Stapiński nabył kopalnią 
„Niepodległość* w Łękach w powiecie kro: 
śnieńskim. 

Zmawcy szacują ten wydatek p. Stapińskiego na 
kilkaset miljonów marek. 

Oto jak popłaca polityka p. Stapińskiemu, który 
przecież tak zażarcie w każdym „Przyjaciela Dudu“, 
wrzeszczy na uczciwie pracujących polityków, krzyczy, 
że jest obrońcą chłopów, ale ich kosztem zbija ciężkie 
setki miijonów. Niema to, jak taki obrońca proletarjatu! 


Najazd żydowstwa na Polskę. 


Polska stoi w oblicza groźnego niebezpieczeństwa. 

Jak donoszą z wielu miast, leżących na wschodnich 
rubieżach Rzeczypospolitej, państwo nasze zalewają całe 
masy uciekinierów żydowakich z Rosji, którym w tym „raju 
bolszewickim”, rządzonym przez ich wyznawców, źle się 
dzieje. Żydzi tłumnie opuszczają państwo Bornsteina-Troe- 
kiego i Radka-Sobelsohna, w którem tak niepoślednią odgry- 
wali i odgrywają rolę i szukają schronienia w Polsee, w tej 
Polsce, którą do niedawna w swych pismach przedstawiali 
jako największego wroga żydów, jako kraj pogromów i anty- 
semityzmu, Ale oto, co podaja w tej sprawie biuro prasowe 
organizacji syonistycznej w Polsce i jak tłumaczy ton fakt, 
Że żydzi właśnie w Połsce szukają schronienia. 

„--Żydzi uciekają do niej (te j. do Polski) — pisze 
binro — z powodu jej położenia geograficznego i dlatego, że 
niema tu bolszewizmu, wojny domowej i dzikich pogromów. 
Dla uchodźców żydowskich Polska jest krajem, w którym 
można przeczekać do chwili, kiedy mastąpi uspokojanie 
i można będzia wrócić dy doma*, 

Tak piszą syoniści, najwięksi wrogowie Polski, el, 
którzy to przez mięsiące całe i lata starali się przedstawiać! 
nas w pismach zagranicznych jako naród dziki, jako kraj 
pogromów, gdzie żydów pali się na stosach, rźnie piłą, 
wbija na pal! A dziś, gdy z raju rosyjskiego pędzeni zemstą 
zrozpaezonego ludu rosyjskiege, na którege organiźmie ich 
„ideowi* wyznawcy bolszewizmu odważyli się przeprowadzać! 


donosiły o coraz to nowych odkryciach, czy to węgła, |szatańskie praktyki, zmuszeni są udać się pod skrzydła 


czy rudy żelaznej, czy innych kruszców szlachetnych 
w Polsce. Świadczy to o ogromnem bogactwie przyrodzo- 
nem ziem polskich. 

I tak w ostatnich czasach czytamy, że w lesie po- 


Rzeczypospolitej. Dziś oni skomląc, głoszą śwłatn, że jesteśmy 
majem ładu, porządku i dobrobytu, i 

Myśmy jednak wiedzieć powinni, jacy to goście przy- i: 
bywają w nasze progi. I jeżeli tolerancyjna Polka nie 


rębskim pod Ciągowicami i we wsi Poręba Mrzygłodzka | może zamknąć swych wrót przed ofiarami pogromów i wydać 
odkryto duże pokłady węgla brunatnego. Od-itłnmów mężczyzn i kobiet na łup zemsty ludu rusyjskiego, 
krycie to ma dia Indności okolicznej, jak i dla pań- | to jednak nie wolno jej traktować tych podejrzanych pray- 
stwa — rzecz prosta — niesłychanie doniosłe znaczenie, | byszów na równi z jej obywatelami. Bo dać schronienie jest 
bə taka kopalnia jest bazcennvm skarham Wa wsi Krzv- irozkazam |lndakinra miłoaiardaja alg *a mia znaczy puścić; 


= 


(fe rzesze spekulantów, paskarzy i agltatorów bolszewickich, 
a nawet zbrojnych bandytów wolno, by do woli grasowały 
| robiły częstokroć bajkowe interesa na naszym biednym 
narodzie: 

Rząd winien uciekinierów tych umieścić w osobnych 
barakach i pod kontrolą międzynarodową trzymać ich tak 
aingo, aż zechcą „wrócić do domu“ —jak piszą syoniści, 


Z powodu Górnego Śląska, który jest arseuałen 
niemieckim i którego posiadanie przez Niemców umo 
żliwi im podjęcie za parę lat wojny odwetowej prze: 
ciwko Francji, oprócz innych powodów, przyszło da 
znacznego oziębienia stosuuków między Angliją a Frani 
cją. Francuzi czekają na wyrok Ligi Narodów w spraj 
wie Górnego Śląska z natężeniem, bo widzą, że Anglicy 


lubo niewiadomo, gdzie ten ich dom się znajduje. Pozo-|w brutalny sposób wywierają nacisk, hy i Liga Naro 


stawić te falę samej sobie, jest więcej niż groźnie, albowiem 
już dotychczas miasta wschodniej części kraju wypełniła ta 
fala czarnym tłumem „mieszczan* z nad Dniepru i Wołgi, 
a jeżeli tak dalej pójdzie, to element najniebezpieczniejszy 
a bezwględnie nam wrogi, zainstaluje się w Polsce, jako 
w swojem własnem państwie! 

Jeżeli już falę żydowstwa powstrzymać będzie trudna, 
to uciekinierzy ci znaleźć powinni miejsce tylko i jedynie 
w obozach, Sigma, 


Przegląd polityczny. 


usp 


dów poszła tak, jak oni chcą, Gdy się zresztą “wozy 
że Anglicy tak wykierowali Francję, że z pierwszezę 
miljarda złotych marek, które Niemcy zapłacić musiek, 
jako kontrybucję, 

nie dali Francuzem ani grosza, ale sami sobię 

zabrali 220 miłjonów w zlocie, 

to się musi dojść do przekonania, że Anglja coraa 
otwarciej rozbija dotychczasowe przymierze z Francja; 
bo, jak się zdaje, już się połączyła z Niemcami, przez 
których nawiązała stosunki z Rosją. Ponieważ zaś ną 
drodze do Rosji stoi Polska, więc 


Rada Ligi Narodów, której powierzeno postawienie | ANYA położyła na naszej niepodległości krzyżyk, 


wniosków 
co do rozstrzygnięcia sprawy Górnego Sląska 


Przyszłość dla Francji, a temsamem i dla Polski, przed: 
stawia się niezwykle ponuro, bo rząd angielski podeptal 
wszelkie zasady sprawiedliwości i myśli nadal świat 


wybrała znowu komisję, która ma specjalnie zająć się |trzymać w szponach swoich kapitalistów, przeważnić 
zbadaniem zagadnienia śląskiego. W skład tej komisji |żydów, których też specjalną otacza opieką. 


weszli przedstawiciele Belgji, Brazylji, Hiszpanji i Chin, 
Ci mają zbadać rzecz do gruntu i postawić wnioski osta- 
teczne. Właściwie sprawa jest tak jasna, jak słońce. 
Traktat wersalski powiada wyraźnie, że plebiscyt należy 


Tymczasem 


w Niemczech rozgrywa się znowu walka pomiędzy 
monarchistami a republikanami. 


oceniać wedle gmin, które się za Polską oświadczyły. | Wszystkie dawne generały wilheimowskie rozwijają 
Wynik plebiscyt stwierdza, że za Polską oświadczyła | agitację monarchiczną. Wielki kapitalista Stinnes wy! 
się ogromna większość gmin okręgu przemysłowego, | kupil trzy czwarte gazet niemieckich i zapomocą nieł 
b który najbardziej chodzi. Auglja jednak uparła się, |wsącza w masy jad monarchistyczny. Stronnictwa de 
by okręg przemysłowy oddać Niemcom. I robi w tym| mokratyczńe w Niemczech wystąpiły do ostrej walk 
kierunku nawet nadnżycia, wywiera nacisk na członków |z reakcją, rząd pozawieszał pisma reakcyjne, zabroni 
Ligi Narodów, aby oni poszli za nią. Wymownym przy-| dymisjonowanym oficerom chodzić w mundurach, zą 
„ kładem polskości okręgu przemysłowego są dokonane | kazał obchodzenia szowinistycznych uroczystości i t. 4 
w ubiegłym tygodniu wybory do rad robotniczych. Re-|Na razie walka trwa. Ponieważ cały świat robotniczy. 
bultat ich powinien Radzie Ligi Narodów wystarczyć | niemiecki stoi przy demokratycznym rządzie, przy repu4 
bajzupełniej do zadecydowania, że okręg ten powinien | blice, jest nadzieja, że tym razem republika wyjdzie 
brzypaść Polsce. W 87 kopalniach jeszcze zwycięsko. Czy na długo, to inne pytanie. 4 
wybrano bowiem do rad robotniczych 762 Po-| „, „Równocześnie mają Niemcy nowy kłopot z Baws 
laków i (68 Niemców igp alga > , 

g ’ x a . Ea; 

5 fabrykach górnośląskich wybrano 377 Polaków i 157 Bawarja ogłosi SIĄ na własną rękę. parca 
liemców. Dowód to jasny, że ludność górnicza, bo taj Król bawarski wrócił już dò Monachjum i był entuzjąą 
itanowi zaludnienie tego okręgu, jest w olbrzymiej więk- | stycznie przyjęty przez ludność. Sprawa ta anka 
jzości polska. To jednak dla Anglji nie ma żadnego | położenie w Niemczech. Jeżeliby Bawarja ogłosiła 5 


8 
imaczenia, bo p. Lloyd George oświadczył w parlaman- 
lie, że Śląsk nie jest polski. Niemcy zresztą umieją ro- 
bió i urabiać sobie opinję decydujących mężów stańu, 
dro, jak słychać, posłali 30 miljonów niemieckich 
hadrek, aby tych, co mają decydować o Śląsku, odpo- 
Fiednio dla siebie urobić. Jeżeli Liga Narodów mlegnie 
haciskowi Anglji, to okaże, że nie jest żadną instytucją 
prawa i wtedy 


hie będzie dla nas innego wyjścia, tylko wy- 
stąpić z Ligi. 
Na razie czekamy jeszcze sprawiedliwości, choć naprawdę 


fMauczeni doświadczeniem, nie mamy wielkiej nadziei, by 
(Bam przynadła w udziala 


królestwem, to chyba musiałaby się oderwać od Rzeszy 
niemieckiej, bo przecie król bawarski nie będzię po 
legał republikańskiemu prezydentowi Rzeszy. Gdybf 
w Berlinie przywrócono Hohenzollernów na tron, të 
także wątpliwe, czy bawarscy Witłelsbachowie u km 
karku wobec nich, skoro to przecie Holienzóllótno 
byli sprawcą przegranej Niemiec i klęski wszystki i 
dynastyj niemieckich. Swego czasu wa Francji po.1871 1 
utrzymała sią republika, bo stronnictwa moridrEhiśtyćst 
nie pogodziły sią ze sobą. Być móże, że teraz, dzię i 
niezgodzie dyhastji, ütrwàli się republika w. Nióńicże 
We Włoszech, które dotychczas szły tak jakby 
wprzągnięte w rydwan niemiecki, zaczyna się budzić 
otrzeźw.ienie < -— i J 


CIE PALE "OE p 


Niemcy zagarsęli we Wioszech prawie caly ri] = pe 
przemysł Z raju bolszewickiego. 
i zmierzali niedwrznacznie do tego, by sobie zrobić (Wyjątki z listu żołnierza-ochotnika). 
z Wioch eeBrozejską kolonie. Włosi pewoli zaczęli to Już prawie pod koniec wojny, bo z końcem 


szosirzegóć i dzisiaj prasa ich coraz otwarciaj nawołuje | września 1920 r., dostałem się de niawoli bolszewickiej 
rząd, by się zbliżył do Fraaeji. Miałoby te dla Polski|eg było tem boleśniejsze, iż wzięty zostałem w czacić 
utg znaczenie, t hogty BIZY sprawie Górnego Śląska, ieh odwrotu, podczas, gdy otoczeni, starali się wyrwać 
gdzie Włosi. włąściwia gali przeciw BAG. Sami Włosi | g opusniąsego ich pierścienia wojsk naszyci., 69 im się 
mają u siebie dużę klepoty z ruchem, jaki się tam obu |yo części, dzięki przeważającej liczbią, udało. Bylo to 
dziż przeciwko bolszewikom z tak zwanymi faszystami. | miądzy Grodnem a Lidą. Że nas kilku zostało przy 
dact to orgamizecja potężna, zaopatrzona w broń i ami |życju, ta wielkie szczęście, bo w tak panicznym odwro- 
picję, mająca lotea bojówki, które prowadzą zaciekłe |eją zdarzało się, iż bolszewicy rozstrzeliwali dziesiątki 
walki z socjalistami, a przedewszystziem « bolszewikami. | jeńców, Gnano nas więc przez pięć dni do stacji Moto- 
Fnazyści stali sią ostatnio niehozpieczni nawet dla rządu, | deezno, natnialnie bez pożywienia, bo wszak sami „kra- 
tat ze rząd, na którego czele stoi Bonomi, w progra- |spogrmiejcy" żyli tylko kartoflami, które w eZusia 


ro smsim na pan pierwszy wysunął. krótkiego postoju, lub na noclegu,- nakepali. Wiedzą 
walkę z faszystami. zresztą © tem wszyscy, iż wogóle w czasie obecnej wojny 


j rzadko dažo się zabaczyć kuchnię polową u bolszewików. 
Rzecz te o tyle interesnjąca, że faszyzm stworzyły | Krasnearwiejcy na froncie otrzymywali prowiant suro- 
stronnictwa umiarkowane, same go wybodówały, a dus| wy w postaci 1Y/, funta (60 dkg) chleba, garść pszanicy 
za wszelką cenę chcą się go pozbyć. laarcwej i pół garści suszonych i krejanych kartofli, o 
,  Anglja ma także dość swoich kłopotów. Wzbiła | ilo naturalnie co otrzymywali. Nie lepsze stosunki pa- 
się ena w dumą i rzuca wyzwania. naradom podbitym, | owady i na koleji, gdzie przez czas jazdy z Małodeczna, 
zsiłując je przykuć na wieki de swego jarzma. Pojetapami na Połock, Witebsk do Smoleńska, byliśmy na 
krwawych walkach w Irlanćji efiarował Lloyd George, | łasce, zmieniających się co chwila, „karaulnych koman- 
tak dbający o te, by żadnema Niemcewi w Polsce mie |dirow*, 
stała się krzywda, autonomię, Irlendezycy odrzacili to Z obozu smoleńskiego, po trzechtygudniowym po 
i zapowiedzieli walką na śmierć i życie e niepodległość. | bycie, wywieziono naa do Iwanewe- Wozniesienska, gub 
W lIndjack potężnym krajn, mającym z górą 300 wilje donmaj włodzimierskiej, oheenie miasta guberniainago 
Rów mieszkańców, wybachła w ostateich cząsąch Jechaliśmy ze Smoleńska, na Moskwę, do Iwsnowo- 
An i R RANE (Kuzniesienska przeszłe 10 dni, bez ubrań, w zimnych, 
rewolucja przeciwko Anglikom. itowarowych wźagoaach, śnieg był juź po kolasa, misio, 
iż to była pałowa października i o głodzie, nie więc 
dziwnego, że ce stacja kilku tewarzyszy odchadzilo de 
szpital, a już wa miejscu, w obozie jeńców, po 2 ty- 
gadniach z 479 tylko 52 zostało zdrowych. Był te drugi 


Hindusi nie eheą niczego iunego, tylko prawa 
femeostanewienia, Anglicy zań posłali wojsko, aby to 
szmestanowieaia ich atopić we krwi. W każdym razie, 
pawei z tych” skąpych depesz, jakie rząd angielski 
przepuszcza w dzienaikach, widać, ta wałki w Ixdjuch |transport jeńców do tego miasta Każdy prawie z jeh 
wą kiwaws, | że ruch pawatańczy objął Szerakie kregi. |ców przachadzij tyfus i ja przeleżałom 3 miesiące w szał 

Wreszcie wapawalsć nalsży 6 nawem państwie, |talu. Pemise braku średków lekarskich i wielu niedo 
jeżynem swego rodzaju, stworzacem przez Anglją |barów w szpitalach nadmiernie przepełnionych, życie 
a miasświcię - jednak było tam znośniejsze od życia w obozie, gł 

r ; AO brad i wszy, głód i bolszewicka agitacia walczyły z feis 
o państwie palastyńskiem. o lepsze. Ne robotę nia każdy mógł iść, zwiazyęe p 

W Palestynie mieszka 600000 Arabów, a 60.060 | chorobie, przy marnam odżywianiu i niedaststacznrw 
tydów. Rząd angialski stworzyi jednak w Palestynie | ubiorze, w 30-stovniuwe mrozy, ai wyużgredzenie w pa- 
państwo żydowskie, rzucając olbrzymią większość Urzja | staci 1 lub pół funta chleba, nie wiele znaczyło. Większeść 
na pastwę Żydów. Delegacja Arabów przybyła do Lon-| wiec jeńców musiała peprzestawać na iuncis chleba 
dyna, protestując przeciwke temu państwa żydowskiems. |(40 dkg) i śmierdzącej „zupie“ rybiej raz na dzień; 
WW sprawę wdał się i Ojciec święty, który wystąpił |ryby jednak nie znalazł nikt w zupie, wyczuł ją tylko 


przeciw tema, "żak" E PIT ( 
` latakai MR) p rożyzna Tusia sząłenie. Za innt czaruego (praw- 
by najslększe san katolickie oddane dziwie) chleba w lutym płacono 880 rb. sów, a w kwie- 
yły tyden. tniu m poezątkism 2500—3000 rb. Zapałek pudełko 


To stworzenie państwa żydowskiego w Palastynie|500 rh, w tejże cenie igła, cukier funt 10.900 i wyżej, 
jest najwybitniejszym dowodem, že polityka amyiełską | baty od 150.000 wzwjż, a ceny bydła były wprost fan- 
prowadzą żydzi, którzy przez ta cełowe chcieli dgknczyć |tastyczne. 2 miljony za konie nie było nic nadzywypcza 
wszystkim katolikom świata. — Tom się tiamaczy ta | nego. Najdroższe są śradki żywności, bo ich brak; sg 
wściekła nienawiść Anglji de Polski Ńiensyiizą nas| którym zabierają darmo, co się da, uprawiatą trie Poka 
Żydzi, żeśmy nis dopuśćii do zróbieała z Pobi Pale |ile muszą dla siebie. nie więc dziwnega, tu pi woni 
siyay i dybią ma naszą zguóą a rgd oxglelski idzie) Zigmi nikt nie chce brać, bo nie mydh nsus w daeza 
„węgie ich wskazeń. miadłów. Nikt mia ma prawa do synieóassnie Gej wite 

amaści. Przypominam śsbie fakt, gdy chłopu, sprzedają- 


panowie pronumerato! . lsema krowa, zabrazo ja darmo, a „komisar“ orzekł: 
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„Prodajesz korowu, widno ona tobie nie nużna, dawaj 
trebujuszczym*! (Sprzedajesz krowę, widać ci jej nie 
potrzeba, daj potrzebującym) i biedny chłopina dopłacił 
jeszcze karę za nieprzestrzeganie prawa. Dlatego też 
„krestianie”*, to jest lud wiejski, nienawidzi obecnego 
rządu i wzdycha nawet po cichu do diwnych, carskich 
stosunków. Wielu krasnoarmiejców, wróciwszy z wojny, 
nie zastało nic w domu, oprócz głodu, który już z wiosny 
zaspakajano „kartoszkami* i to po 1000 rb. za funt. 
Nawet narzędzia pracy, pługi, brony i t. p. zabierano 
chł :pom, o ile ich więcej mieli niż jedno. Lepiej wiedzie 
się tylko t. zw. partyjnym, t. j. komunistom i naturalnie 
komisarzom, 

Przemysł i handel zniszczony, gdyż państwo tłumi 
wszelką prywatuą inicjatywę. W naszem mieście, gdzie 
nawet za carskich czasów istniało 71 fabryk, 2 tylko 
były czynne. Wszelkie próby handlu tłumiono, bo wszak 
najpotrzebniejsze artykały codziennego użytku podlegają 

sekwastrowi. W ostatnich dopiero czasach rząd sowiecki 
orzynił pewne ustępstwa na rzecz wolnego haudlu. Co 
do religji, to komunizm ją wyklucza i niejeden raz sły- 
szało się słowa: „Boga niet i nie nada jego“. Cała agi- 
tacja między Rosjanami dąży do wydarcia religji, co 
zaczyna się od szkoły, od małycb dzieci, a kończy na 
zebraniach, t. zw. „mityngach*. Pozmieniano cerkwie na 
szkoły i szpitale; które istnieją, ta świecą pustkami, bo 
rząd porozpądzał „błagonadjożnych popów*. Zaprowa- 
dzono też nowość, śluby terminowe, zawierane i zry- 
wane przed komisarzem. Zerwanie takie kosztuje śmieszną 
sumą 20 rb. (około 40 fen. pol.) 

Na agitację, prowadzoną usilnie, wydaje rząd ogro- 
mne sumy; dla celów popagandy wyzyskuje się, co się 
da. W obozie jeńców chleba brakowało, ale broszur le- 
żały całe stosy. Agitację prowadzili w obozie dwaj 
„polit - instruktorzy*, niejaki Piotrowicz i Ptasiński, 
ten ostatni szczególnie dał się poznać jako zaciekły ko- 
munista. 

Nie słodkie było więc życie w raju bolszewiekim; 
pojmie też każdy, z jaką radością powitaliśmy wieść 
o podpisaniu pokoju i o wymianie jeńców 9 kwietnia 
wsiediiśmy do pociągu, a po 9 duiach podróży przez 
Moskwę, Smoleńsk, Borysów, M.nsk, stanęliśmy na tak 
upragnionam terytorjum polskiem. Henryk Markocki. 


Nad polskism morzem. 
Pola rybackie. 


Mówiąc o polach na Rybakach można tylko te!a natychmi ast 


mieć na myśli, które leży przy Jastarai, inna wioski! 


rolę, że nareszcie kartofle na wierzch się wydostają 
1na roli tak leżą, jakoby były nie zasadzone tylko 
nasypane. 

Wielka łąka przy Jastarni (pażyca albo peżyca) 
dzieli się na trzy części. Największą zajmuje pastwisko 
wiejskie, gdzie przez całe late z 70 krów i 200 owiec 
się popusn. Druga część jest wspólna całej wsi, a trze- 
cia rozdzielona pomiędzy rybaków na prywatną własność. 
I ksiądz rybacki ma też swoją łąkę, obejmującą około 
b morgów, a rybacy mają obowiązek na nią mierzwę 
wywiość, wysiec ją, siano zgrabić i do domu zwieść, 
Ponie uż w Jastarni jest wiele wozów, w które swa 
woły (a jest ich tu sześć, teraz tam jnż aż 6 koni) 
albo krowy, albo nareszcie siebie samych zaprzęgają, 
więc wywożenie mierzwy odbywa się w dwu tylko go- 
dzinach. Tak 'długo też latem trwa skoszenie łąki, kiedy 
naraz 40 rybaków z kosami do sieczenia stanie. Tak 
dłago trwa też zgrabienie siana, kiedy 20 żniwiarek sią 
uwija. Po wysieczeniu łąki wszyscy kiśnicy, niby zmą- 
czeni, siadają a posiłają się dwoma stateczkami od jege: 
mośchoQfiarowanemi. Grabiarki zaś po skończonej robo- 
cie w plebauji kawą i pomaską się pokrzepiają. 

Najciekawszym jest sposób dzielenia trawy ze wspól 
nej łąki pomiędzy sąsiadów, które sią kawłowanie (prze- 
losowanie) nazywa. Kiedy trawa przez wszystkich sąsia- 
dów wysieczona i nazajutrz przez wszystkie wiejskie 
dziewczęta przewrócona, nareszcie dostatecznie wyschła, 
to przy pogodnem niebie zgromadza się nad wielką łąką 
nadmorską cała wieś. Baty spokojnie leżą na wodzie, 
sece schną na dragach, nikt około nich ani na morzu 
się nie uwija; dzisiaj rybacy niby „gburami*. Wszystko, 
co tylko się rusza, znosi na plecach z dalszych końców 
siano na jedno miejsce, skąd iani je nkładają w tyle 
kopic, iln sąsiadów jest we wsi, zatam około 60. Baczą 
zaś wszyscy na to, ażeby każda kopica była równie 
wielka i nie miała pośledniejszege siana od drugich. Że 
przy tej ważnej sprawie roi się od starszych pracują- 
cych i dzieci bawiących się, a w powietrzu rezlegają 
się śmiechy i nawoływania, łatwo się domyślać. Odiatują 
przestraszone mewy morskie, dziwując się temn nie- 
zwykłemu. a wcale nierybackiemu widokowi. Kiedy już 

wszystkie kopice w szyku, a rzecz to n'e łatwa, nastaje 
narez wielkie milczenie, przerywane może tylko kwa- 
kaniem przelatującej kaczki morskiej, a sołtys jastar- 
nicki występuje ze spisem wszystkich sąsiadów, odwra- 
cając się od siaua, twarzą zwrócony do wsi. Inny zaś 
rybsk, pierwszy przysiężny, dochodzi de jakiejkelwiek 
kopicy, wołając: Czyja ma być ta kopica? A od sołtysa, 
czytającego wpis, przychodzi odpewiedź, n. p.: Macieja, 
Maciej staje przy swej kopiezee. Potem 
iunej, wołając tak Samo, 


ny idzie do jas ci 


przyż 


mają chyba jakieś zagony na kartofle tam i owdzie la sołtys innego znowu wymienia sąsiada, paczem i tenże 


w niskich dużach pomiędzy dynam) zalożóne. Jastarnicy 
na Rybakach najwięcej jeszcze są rolnikami czyli „gbu- 
rami", Ponieważ u nich półwyspa nieomal ćwierć mili 
szeroka, więc znalazły się i liczne zagony i dość 
obszerne łąki. Os statnie wprawdzie nie są nizińgkie, ale 
dość „Pożywoą i gęstą, choć krótką, wydawają trawę. 
Ziemia w zagonach, rozamie się, jest szczerym piaskiem, 
aie za pomocą mierzwy, skła tającej się głównie ze zgni- 
łej trawy morskiej (kidzycy) i rosy niebieskiej wcale 
piękne rodzi Kartofle. Jaxa lekka tu rola, już z tego 
SE Się domyśleć, że kiedy po zasadzeniu kartofli po | 

staje wiatr bardza silny: tenże tak wydmuchaie cała! 


natychmiast przystępnie "do swej kapizy i tak idzie ko» 
leją, aż wszystkie kopice są rozdzi alone. Tedy dopiero 
powsżje ruch i wrzask. Jedni na plecach, drudzy na 
wozach, przy wielkiej zabawie dzieci i starszych, spro- 
wadzają siano do wsi pod strychy na chałupach, ażeby 
niem zimą żywić krówki i owieczki Rozūmie sie, iż 
rzadko komu to siano i to, które zebrał z własuej swej 
łąki, na wyżywienie dobytku starczy; prawie każdy w je- 
sieni jeden i drugi bat siana z Rewy przez morze £o- 
bie sprowadza, przyczem dodaję, iż krowy rybackie, zał 
smakowawszy w tutejszem sianie, trndno tylko do kra» 
jowego przywyknąć mogą 
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Co do wołów warto dodać, że penieważ nigdy 8 


sn zajęte ciężką orka, tylko zaprzęgiem — niezwykłej 


Taryfa telegraficzna. 
Opłata za telegram w obrocie wewuętrznym składa 


prędkości w biegu nabrały. Tak razu jednego po twar- |sję z opłaty od wyrazu i taksy zasadniczej. 


dym zmarzłym strądzie przeszło mitową odległość ad 
Kusf:ldu przejechałam w jednego wołu w 53 minutach. 


1) Tełegramy zamiejscowe i miejscowe zwykło. 
a) opłata od wyrazu 10 Mkp., b) taksa zasadnicza 30 Mkp 


Ale bo też Jęsrzejów wół zasłużyłby na medal ma wy-| Telegramy miejscowe pilne z zapłaconą odpowiedzią ze 
Sławie. taki chudy, a tak cbwatki --- a pojętny jakby |sprawdzeniem i o kilku adresach niedopuszczone. 


rozum miał. 


2) Telegramy zamiejscowe pilne (D): a) opłata 


Powyżej czytając o koszeniu łąk, zdziwił się może |od wyrazu 30 Mkp., b) taksa zasadnicza 90 Mkp. 


niejeden, skąd rybakof tyla kos gię dostało i skąd się 
im ta wprawa w ażywaniu ich bierze. Dziwniejszą mu 
zaś będzia wiadomość, że miejscem schowania kos na 
zime od dawien dawna gą — wierzby po wsi nasa- 
dzone. Po skończonych żniwach kosy te zawiesza się na 
wierzbach, a tam wiszą przez całą zimę aż do czasu no- 
wych żniw. Wtenczas rybak je zdejmuje, klepie i wpół 
pa serjo powtarza, ża teraz sto razy lepiej trawy „chwa- 
ta“, niż przeszłego roku. Zaiste gzczególniejszy zwyczaj. 

A nakoniec jeszcze jeden żart, jaki sebie psotnicy 
(z:bole) w kraju o rybakach opowiadają. 


3) Zapłacona odpowiedź (Rp.): opłata od ilości 
wyrazów na odpowiedź i taksa zasadnicza 30 Mkp. 

4) Żapłacona odpowiedź pilna (Rpd.): opłata za 
telegram pilay i taksa zasadnicza 90 Mkp. 


| Wychowanie młodzieży wiejskiej. 


Wielka i piękna jest nasza Polska! 
Około 380.000 km? obszarn, z 30,000.000 ludności, 


Po tem, c0|w czem jest 25,000.000 Polaków Wielka to liczba: 


dniere o łąkach i polach nadmieniłem, każdy się z niego |Ktoby chciał wszystkich nas policzyć, licząc po jednym, 
serdecznie ubawi. Na Rybakach, powiadają, tylko jedna | musiałby liczyć bez ustanku aż 6 miesięcy! 

jest krowa, bo tam niema z czegoby ją żywić; Zeby tedy | Gdziekolwiek pójdziesz, skarby nieprzebraue. Są: 
z głodu nie zdechła, przyprawieją jej zielone okulary | one w granitowych, dumnych Tatrach, u stóp Karpat 
i wyprowadzają na piaski. Krowa dla zielonych okula- |j na łagodnych wzgórzach wapiennych, w wielkopolskiej 
rów myśląc, że to trawa, pożera piasek i tak się przy |nizinie i na rozległej równi mazowieckiej, na Wołyniu 


życiu utrzymuje. 


Potrożenie taryfy pocztowej i telegralicznaja 


Według rozporządzenia ministerstwa poczt i tele 
gratów obowiązuje od dnia 1 b. m. w obrocie krajowym, 
a w obrocie zagranicznym od 15 września b. r. nowa 
taryfa pocztowa, telegrafigzna i telefoniczna. 

Obecnie według tej taryfy ma się płacić: 

1) Listy zwykłe do wagi 20 gramów 10 Mkp,, 
do wagi 250 gr. — 20 Mkp.* 

3) Kartki pocztowe pojedyncze 8 Mkp. z odpo- 
miedzią 16 Mkp. 

3) Kartki widokowe i świąteczne, zawierające po- 


i Podola, nad szarym Bałtykiem, w ciemnych sztolniach 
i ogromnych lasach. A wszystko dokoła — to twoje 
bracie miły, bo to Polska, a tyś Połak. 


„Dokoluśka — płot u chaty, 


Do:oluśka -- same braty — 
Dekoluska -- gniazda ptasze, 
Dokoluśka — wszistso nasze!“ 


A gdy zważysz, że na całym tym obszarze leżą 
kości pradziadów naszych gd Lecha, popioły ich żon 
i sióstr, braci i dzieci, że tu leży ich myśl dobra, trad 
i znój, że tu spoczywa ich wiara, nadzieja i miłość — 
tobyś, bracie, przypadł ustami do tej ziemi i calowałbyś 
może rękę twojego pradziada, lnb czcigodną, spracowaną 
dłoń swej pramacierzy...") 

Leez by tę święta relikwię — ziemię — własno- 


zdrowienia lub inna grzeczności, najwyżej w 5 wyra-|ścią wiekuistą sobi» uczynić, trzeba ją znać, kochać 


zach, 5 Mkp. 


i wiernie iej słnzyć Ale czy pod tym względem wszystko 


4) Przekazy: do 500 Mkp. 10 Mkp., do 1000 Xkp. |n nas w porządku? Ilu z pośród nas spełnia chętnie 
15 Mtp, do 2.000 Mkp. 30 Mkp., do 5.000 Mbp. 50 Mkp.|swe obywatelskie obowiązki, by utrwalić powszechne 


do 10.000 Mkp. 109 Mkp. do 15.000 Mkp. 138 Mkp, 
do 20.000 M%p. 170 Mkp.. do 25.000 Mkp. 200 Mkp. 
5) Paezki do wagi 1 kg 30 Mkp, do wagi 5 kg 
100 Mkp, do wagi t0 kg 200 4fkp, do wagi 15 kg 
300 Mkp., za każde dalsze 5 kg 100 Mkp. 
Polecenie przesyłek pocztowych 15 Mkp. 


Taryfa zagraniczna: 


1) Listy do wagi 20 gr. 25 Mkp., za każde dal- 
ze 20 gr. 1250 Mkp. 

2) Kartki pocziawe: a) 15 Mkp, 
b) z odpowiedzią 30 Mkp. 

3) Drukt zwykłe (najwyższa waga 2 kg) za każde 
50 gr. 5 Mkp. 

4) Polecenie przesyłek listowych 25 Mkp. 


5) Należytość za doręczenie pośpieszne (express) 
50 Mknp. 


pojedyncze 


dobro i szczęście?.. Zbyt przykra to sprawa i raczej 
nie mówmy o niej... Musimy jednak sobie nuprzytomnić, 
że musimy się zmienić aż do najdalszych głębin naszej 
duszy, jeżeli chcemy pozostać wolnymi : posiadać wie- 
czyścia wszystkie nasze skarby 


W bistorji starogreckiej zapisa. © uastennięea opo 
wieść: „Przyszło zepsucie obyczajów, © oto r 

upadek. W krytycznym momencie zebrali się senatore 
wie na naradę i wypowiadali różne zdania, tylko jeden 
starzec milczał. Zapytany, jakby ratować ojczyznę, rza- 
eti przed obecnych zgniłę jabłko, które rozprysnęło się 
dokoła i rzekł: „Macie dzisiejsze społeczeństwo! Na 
czem budować, gdy wszystko słabe i przegniła? Ale 
nie wolno wątpić o przyszłości! Jak w zgni- 
łem jaiku są zdrowe ziarnka, tak w społeczeństwie 


1) A. Jankowski: „Nasza Ojczyzna”, 
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est młodzież nasza. Ją otoczmy opieką, a przyszłość 
psza bedzie“. © 

Otp, niestety, historja ta dziś u nas sią powta- 
TZA... Nie meżemy utwierdzić włssnoge państwa ng 
iinych podstawach, tysiące świętokradzkich rąk rwie 
to, ce sżlacheśwa garstka działać pocznie, „uroda życia” 
zwiędła śród żaru nienasyconych pragnień, zmiadwo o- 
czuć można pułe źródeł „wiernej rzewi*... Śchną z głodu 
rzesze pracowników państwowych, Ojczyzna nie ma 
skarbu — pódeżee gdy brat-rolmik oblicza, ile pa 
wiosną za zboże... Bo na przegniłych sumieniach | cha- 
rakterach, ga egolśmie i braku cech społecznych, nie 
trwałego nie staRie! Więc to ziarnka zdrowe — młe- 
dzież aazzę — ratijmy i przygotujmy ją, by zdolna 
była wytworzyć nowe życie nowe wartości, by 
stworzyła zdrowy naród i państwo, 
rodzice, kołeżanki, kełedzy i wychowawcy, otworzyło nig 
ogromne zadanie, dacydujące o naszych lesach. 

By ratować duszę nowego pokolenia, masimy prze- 
dewszywikiem nauczyć je pracować W dzisiej. 
szem społaczeństwie kwitnie lenistwo i „obijanie Bie”... 
Tysiące występnych synów Ojczyzny zdobywają majątki 
sposobum brudnym i niegodziwym, dlą pracy rzetelnej 
niema poszanowania, ni uznania. Dzieci pospła się do 
szkoły przeważnie w zimie, o ila jest opał, Fo 4 do 5 
lat nauki połowa rzuca książkę na zawsze... Młodzież 


I oto przed wami, 


I ZE AE AE ZE EZ A AE EAZA 


jednak masi się bezwzględnie przeprowadzić. Wy- 
chowanie jest tem dla duszy, czem uprawa dia roli: 
zasiewa ziarno dla żniwą.przyszłości. Przyszłość nie jest 
z góry ułożoną í nie wystarcza na nią tylko czekać, 
Pracę należy dziś rozpocząć! 

O wychowaniu młodzieży piszą coraz więcej, za- 
jczyna się te sprawy omawiać, więc jest nadzieja, Że 
janajdzie się i lekarstwo. 

Wiemy, że najwięcej czasu z dzieciakiem spędza 
matka. Ta umie gospoderzyć, grać, getować, czasem 
popió — ala jak wychować na A twór Boży, 
jezłowieka, tego nia wie, bo się nie uczyła. Przed 
zamążpójściom, powiadają, te „mie pasuje“, później niemą 
czasu. Zresztą, powiada, z dzieci mioma dochodu, jak 
z kurcząt, krów i t. p. Poco się tam bawić? Gdy już 
nanczyła dziecko pacierza, odziała i nskarmiła, a cza: 
igm, w przystępie gniewu, stłnkia „na kwaśne jabłko”, 
stuło się zadość, 

Dzieci wasze są przeważsia pozbawione należstej 
opieki, chowając sią z rówieśnikami na polu, na ulicy. 
| „Jeszcze to takie małe i głupie, jeszcze mą czas“ — 
powiada mama. Zastanówmy się więc, od kiedy zacząć 
| wychowanie. 

Podobnie, jak drzewko pielęgnuje się od ziarnka, 
el pestki, plewiąc je, podlewając, szczepiąc i Od naj: 
rozmaitsżych zgubujch chroniąc wpływów, należy od 


nie wykształcona praktycznie. Iłuż jest takich, co umieją | chwili przyjścia na świat chować dziecko umiejętnie, 
rebić płótno, wyprawiać skóry, pielęgnować drzewa ewo |by z niego nie wyrósł sękaty I ciernisty dziczek. Nis 
cowe, uprawiać odpowiednio rolę, rozumieć gazetę, na-|trzeba ulegać jego kaprysom i zachciankom, która umia 
isać przekaz, czy prośbę, uszyć lub choćby vacerować | znakomicie wymuszać krzykiem, tą jedyną umiejętnością, 
oszulę? Najdrohniejszą rzecz trzeba płacić, mimo za-|na matce. Fassiętań, ża to człowiek z duszą, za którą 
sady: „Oszczędność i praca człowieka wzbogaca“. trzeba ziać Bega rachunek. 

By ratować duszę nowego pokolenia, musimy w y- Z tego wynika, Ż6 nieświadome matki 
robić w młodzieży pocznejs odpowiedzial-|trzeba e tem pouczać a dziewczęta trzeba 
ności zajej czyny. Tak nam-brak ludzi o czygtych|wychować na dobra matki — i to jest pierw: 
rękach i nieugiętym charakterze! Życie społeczdć za-|szymm warzakiem dobrego wychowania dzieci. Im więcej 
truto fułszem Dla fałszywazo wstyda i „Świętego. spo-|dobrych matek, tem więcdj dob 


doacych dzieci. 


koja“ tolarzjamy złe czyny i padłych ludzi By zapa! Ale sprawa wychowania obywatali i eby watelek 
nowała prawda, musi wychowanie młodzieży mieć pod | ksłyski (jab nlecek) jest zbyt chezerus, bym ją tu mógł 
kład religij no-moralny — mio tej „moralności",i wyczerpać. Felecam przeto wzchowawcom i maż om 


ĉo to z zawieszonym na szyi różańcem, a obłudą w serca, | broszurę Fr. Gensówny p. t: „Bobra matka“. Nabjć 


wyciska łzy, co ma złmne serce, jak peaadzka choćby 
naj wspanialszej świątyni, co na odpuście rozpusta sisje... 
Mie tej — ale jaśniejącej miłością chrześcijańską, na 
której spoczywa Kościół Chrystusowy, Kościół apo- 
stołów i pierwszych chrześcijan... 

Trzeba toż nauczyć młodziaż współżycia z dra- 
gimi: swoimi i obcymi nam, ludźmi R) wiary czy 
zapatrywań, przedewszystkiem za współmieszkańcami. 
Fieniactwo i „ohbrazówki* ściągają cała precesje ludzi 
do sądów, odrywają ich od pracy, stają sią powodem 
gtraty majątku lub dziedzicznej wojny i „piekła* mię- 
dzy sąsiadami. Bataljooy „Kkrajewych obrońców luda“ 
knpują dobra, gdy ty, bracie, wańkasz kąta w stajci na 
stare lata, a poeta dzieci wlacza sią za tobą, jak 
widmo piakieł: 


— = 


Znając różne choroby moralne i duchowe dzisiej | 


szego «półeczeństwe, musimy zastosować odpowiadzie 


lekarstwo, a w niebczpieczaych i uporczywych przy- | 


podkach — oporaeję Mezea to ugknteczaić przez A 
ckhowywanie młodzieży ga dobrych obywąńcii, 


przez odpowiednio wpływańie ns rddziców i za | 


ptosowanie odpowiednich nagród ořez kar — s 


można w T. 8. L, Kraków, ulica św. Anny 3. 
(Dokończenie nestąpi). 


b 


Wymiana bialych banknotów. 


Donaszą nam, że pa wsie pieniądze białe gwał 
townie tracą na warteści i mózie ich nie cheg przyj, 
mować. Otóż stwierdzamy, że banknoty l, 6 i 20 mar 
kowe (biała) t. j. baaknoty pierwszej emisji z datą 17 
maja 1919 r. przyjmują wsaystkie eddzinły Pelskiej 
Krajowej Kasy Pożycztowej, urzędy i kasy skarbowe, 
pocztowa i kolejowe do wymiany do dnia 30 września 

Od 1 października do 31 grudnia b, r. banknoty 
te przyjmowano będą do wymiany (na siwe) tylko przez 
eddziały Polskiej Krajowej Kasy Pożyczkowej. Bank 
nety te mają paina wartość, trzeba je jednak wymie: 
|nić, bo rżąd te pieniądze wycofuje z obiegu, tak, żę 
jpotam stracą pa fóraśę. 


H 


IEWŻYRIEM BOLESŁAW SKĄPSKI 
iralsiów, Bilca Kromorawe 18, IB. Tel. 2569, 


ppowaizieny przx Główny Urągd Ziemski, przseproyadzą 
r Baresiacjć mifjątków. 703 08 0 


Podróż żenie biletów potefówzch. 


z dniem 10 b. m. ceny biletów kolejowych pedro- 
alv o 500/,, to jest o połowę. Z dniem 1 października 
euy te wzrosną jeszcze o 7 procent. Podwyżka ta 
a konieczne, by jakoś zrównać dochody kolei z wy- 
lal ksuni. 


Nowe ceny tytoniu. 


Od 1 września nastąpiła znaczna zwyżka cen ty- 
toniu i cygar, jakoteż papierosów i innych wyrobów 
tytoniowych. Obecnie kosztują sto gramowe pudełka ty- 
łoniu: ksanti 700 mk, najprzedniejszy sułtański 600 mk, 
hajprzedniejszy macedoński 500 mk; paczki, wagi 
25 gramów, kosztują: najprzedniejszy turecki 95 mk, 
przedni turecki 75 mk, Średni turecki 60 mk, kresowy 
40 mk; tytonie do fajki: przedni iajkowy, paczka 
25 gramowa, 35 mk, a takiej samej wagi paczka zwy: 
czajnego fajkowego tytoniu, 30 mk. 

Papierosy (za sztukę): Sfinks 10 mk, Kedyw 
i Kalif 8 mk, Egipskie 7 mk, Prezydenty 450 mk, 
IKiub 450 mk, Damskie 4:50 mk, Parys 4 mk, Sejmowe 
4 mk, Pogoń 3:50 mk, Syrena 3 mk, Warszawskie 
800 mk, Sport 3:50 mk, Wanda 2'50 mk, Wisła 2'50 mk. 

Cygara (za sztukę): Hawanna 60 mk, Belweder 
45 mk, Wawel 36 mk, Trabuko 28 mk, Brytanika 
26 mk, Kuba 20 mk, Portoriko 15 mk, mieszane zagra- 
nicznę 12 mk, Cigarillos 7 mk. 


KRONIKA. 


Kalendarzyk tygodniowy. Niedziejs, 14 września: 
Packa i Prota; poniedziałek, 12 września: Jmlenia N BIM 
Gwidona; wtorek, 13 września: Filipa; środa, 14 EROE 
Buch., Podwyższenia św. Krzyża; czwartek, 15 września: 
7 boleści N. P. M.; piątek, 16 września: Such, Kornela 
1 Cyprjana; sobota, 17 września: Such., Pię!na św. Frau- 
ciszka; niedziela, 18 września: Józefa z Kupertynu. 


i 


| Ostatnio wygrane miljonówki, 
| W ostatnich tygodniach wygrały następujące mi- 
ljonówki: Ný 0,168,875, 2,787.426, 0,372.875, 4,012.110, 
2,299.918, 2,284,464, 2,905.656, 


Wczesna zima. Z Lubelskiego donoszą, że po szało- 
mych upałach, jakie tam panowały przez kilka tygodni, roz- 
odzęłą sią obocnie wędrówka ptactwa błotnego na południe, 
Tadüogó tamtejsza upatruje w tem zapowiedź wczesnej zimy. 
dakby na potwierdzonie tych wiadomości donoszą z Zako- 
panego, Że tam po upałach, jakich najstarsi gazdowie nio 
pamiętają, spadł w ostatnich czasach deszcz, a następnie 
Powiótrzó tak, się, o iębiło, że Tatry pokryły się śniegiem, 
Gzy to już zapówiet A zimy? 

8 walidzkia. Ze względu na wzrastająca za- 
otrzę it ę iąchowom wyksztąłcenia handlowem, 
Ra 4 E VU divalaw we Ñwoyis przy współudziale 

ademji kaniloyej I Małopolskiego Tpyrarzyśtwa Roiniozsgo 
ko urządzenia W błeżącym Toku szkolnym szeregu kursów 
„handlowych dla Inwalidów. Zaleźnią od ogólkego przygoto- 
<wania przyjmuję 0 się obecnie zgłoszenia na następujące; oja 


AB 


I. Kurs abiturjentów Akademji handlowej. Czas trwa- 
nia — rok, przygotowanie — matura; otwarcia z począt- 
kiem października. 

IL Kurs bankowy dla oficerów i inwalidów. Potrwa; 
trzy miesiące, rozpocznie się w połowie listopada, wymagane! 
co najmniej 6 klas szkoły Średniej; wykłady w godzinach: 
popołudniowych. 

IH. Sześciomiesięczny kurs handlowy dla inwalidów, 
posiadających niższe klasy szkoły średniej. 

1V. Kurs dla przygotowania kierowników sklepów 
i pracowników kooperatyw potrwa 3—4 miesiące. Wyma- 
gane: biegłe czytanie, pisanie i 4 działania rachunkowe. 

Przez czas trwania kursu otrzymują inwalidzi w szkole 
zupełne zaopatrzenie, pozatem pomoc w uzyskaniu posady. 
Zgłoszenia przyjmuje i ndziela wyjaśnień Dowództwo szkoły 
inwalidów wojennych we Lwowie, uliea Kleparowska L. 27. 

Państwowa szkoła położnych w Krakowie. Wpisy 
do państwowej szkoły położnych w Krakowie, w szpitalu 
św. Łazarza, ulica Kopernika 17, odbywać się będą od 1-go' 
do 8-go października r. b, od godz. 9-tej do 11-tej przed 
południem. Wykłady rozpoczną się od d. 8-go października. 

Meble królów polskich wywieźli, jak wiadomo, po 
rozbiorach Rosjanie do Moskwy. Na podstawie układu po- 
kojowego rząd sowiecki miał własncść polską, wywiezioną 
od nas, zwrócić, Między innemi miał zwrócić i meble z pa» 
łacu królewskiego w Warszawie i innych pałaców. Gdy je- 
dnak komisja po meble te się zgłosiła, nie zastała nie, bo! 
komisarza bolszewiccy umeblowali niemi swoje mieszkania. 
Większą ich część zabrał Trocki, który w ten sposób uzy- 
skał królewskie mieszkanie. I taki żyd rozsiada się dzisiaj 
na tych meblach, na których ongiś siadali polscy królowie! 

Społszzzone miasto. Jednem z najbardziej zniemczo- 
nych miast na Pomorzu była Bydgoszcz, którą Niemcy 
echrzcili na Bromberg. Ludność polska stanowi tam za» 
ledwie kilka procent, bo Niemcy nasłali tam mnóstwo urzęd= 
ników, chcąc stworzyć w Bydgoszczy ośrodek niemieckości 
tej dzielnicy. Gdy Bydgoszcz przeszła pod panowanie pol, 
skie, stosunki zaczęły się gwałtownie zmieniać. W ciągu 
niespstux dwóch lat Bydgoszcz, nawiasem mówiąc, miasta 
niesłychanie przemysłowe i mające olbrzymią przyszłość — 
spolszczyła się, Obecnie Bydgoszcz liczy przeszło 90.009 
mioszkańców, w tem 31.000 Niemców. Przed dwoma laty j 
stosunek był odwrotny. Żydów ma Bydgoszcz zaledwie 990. | 

Jak się żydzi zachowują wokec państwa polskiego? | 
W miastach na kresach wschoduich ludność żydowska po- 
większa się nieustannie przez masowy napływ żydów z Rosji, 
Ta neieczka Żydów z bolszewji jest najlepszym dowodem, 
że panowanie żydów tam się kończy. Żydzi w miastach kres; 
gowych zachowują się wobec państwa polskiego wrogo. Są tei 
przeważnie agenci bolszewiccy, przygotowujący świadomie: 
zamach na państwo polskie. Gdy w Pińsku wybuchł niwe| 
dawno pożar, w całym szeregu domów żydowskich nastąpiży| 
wybuchy amunicji, Okazało się, że w tych domach były; 
formalne magazyny amunicji. Pożar, jaki wybuchł w kilka 
dai potom w miasteczku Domagaczów koło Brześcia Litew= 
skiego, wykazał tosamo zjawisko. Gdy się płomienie pok) 
zały w domach, żydzi zostawili cały dobytek i zaczęli 
w panics uciekać, nie ratując niczego, Zagadka wyjaśniłę: 
się, gdy po pewnym czasie wśród ognia rozległy się ogłae: 
szająca wybuchy. Wybuchła w 27 domach żydowskich na, 
gromadzona amunicja, przygotowana widocznie dla bolszó+ 
wików, I działacze żydowsey w Warszawie mieli jeszcze 
czelność domagać się od rządu, by nie przeszkadzał ogiedlg» 
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m M BiĘ żydów rosyjskich w miastach kresowych. Rząd oczyć 
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kiście się nie zgodził, My ze swej streny prosimy rząd, by 
lydów wogóle z Rosji de Polski nie puszczał, 

G woiny handal w Czechach. Jak wiadomo, u nas 
i powodu wprewadzenia wolnego handlu zawrzało po mia- 
jtach i u różnych „obrońców ludu“. Socjaliści, Stapiński 
i różni nieinteligentni inteligenci od krakowskiego „Kurjerka* 
łyczeli i ryczą na całe gardło, że dziś chłopi miljony po- 
łobią, że zbijają bogactwa, że wymorzyć pragną urzędni- 
łów, a wszystkiema temu winien, naturalnie, nio kto inay, 
lyłko Witos i stronnictwo ludowe, bo snrowadk li wolny 
landel, więc dałejżo na Witosa i na chłopów, jako tych, 
to to domagali się wolnego handia i swobody w życiu go- 
kpodarczem. Jako wżór podają oni zazwyczaj Caechy, z któ- 
tych myśmy przykład brać winni. Ale oto'w Preszburgu, 
w Czechach, zjazd kupców i przemysłowców jednogłośnie 
uchwalił żądać zaprowadzenia wolnego handlu w całej 
Qzecho-Słowacji, a w obradach liczni mowcy powoływali się 
na Polskę jako na kraj, z którego oni przykład brać winni. 
Co na to politycy „kurjerkowi* i soejalistyczni? 

„Chrzestnych matek* posznkują w okolicy Krakowa 
btarszy szeregowiec, Michał Kasela, i starszy szeregowiec, 
Stanisław Broš, obydwaj z I litewsko-białoruskiej dywizji, 
poczta polowa 23% 


Wesoly kącik. ik: 


Zacny icok. 
— Cóż to, leku, podobno wyratowaliście z wody 
Macieja ? 
— Nn, alo jak ja mógł jemn dać się utopić, jeżeli 
on mnie winien 1.000 marek, 


Z ruchu organizacyjnego. 


Bochnia. Dniu 25 sierpnia odbyło się wałne ze- 
branie organizacji wójtów całego powiatu. 
Na porządku dziennym było: 1) Sprawozdanie z czynności; 
2) sprawa wkładek, ref, Olszewski; 3) sprawa targowa, ref, 
dr Klimek; 4) sprawa organizacji gminnej według naj- 
nowszego projektu, ref. W. Pileh; 5) sprawa podatku oso- 
bisto dochodowego i 6) sprawa opału szkół i gmin, ref. 
Stachnik; 7) wnioski i interpelacje, 

Na zebranie przybyli licznie wójcia, ich zastępcy i se- 
kretarze gminni, był także poseł Rudnik. Tok obrad był 
nadzwyczaj poważny. Na zebranie przybył tutejszy starosta 
i oświadczył w imienia rządo, że ustawa o reformie rolnej 
w całej pełni jak najprędzej będzie wykonaną. 

Ogromna wzburzenie wywołało zachowanie się inspektora 
szkolnego tutejszego powiatu, który nie dba o rozwój szkol- 
nictwa, a natomiast szykanuje dzielniejsze jednostki z zawodn 
nanczycielskiego często za to, że są odmiennych od niego 
przekonań politycznych. 

Ojróca innych wniosków uchwalono także wys/ać te- 
legram do prezesa Głównego urzędu ziemskiego, posła dra 


Kiernika, gratulując mu wysokiego stanowiska, w nadzieji, 


łe on pchnie reformę rolną na właściwe tory. 
W końca prezes, St. Stachnik, podziękował zebranym 
ta przyhycie. Zarząd. 
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Kowzałach, Smadowie i Miastkowie założono Koła P. S. L 
które żywo zabrały się do pracy nad zorganizowaniem ca 
łego okręgu. Na wszystkich zebraniach podnoszone skarg] 
na posłów endeckich, którzy a ludność nie nie dbają. Dośl 
wspomnieć, że ludzie po drzewo naprzykład, pomimo, iż la 
sów naokoło dużo, muszą jeździć po kilka, a nawet po kik 
kanaście mil, gdyż okoliczni endeccy panowie drzewa chło 
pom sprzedać nie chcą. Ludność wiejska popamięta jednał 
tym panom ta szykany i przy wyborach wiedzieć będzie, 
komu oddać głosy. Fr. S. 

Gacie, w Łomżyńskiem, Dnia 1 września odbyło sią 
u nas, w sali kancelarji gminy Puchały, zebranie ludowe, 
na którem delegat P, S. L, p. Sieradzki, w długim 
referacie przedstawił obecne położenie państwa, wykazująą 
pracę klnbu posłów P. S. L., jakoteż pracę innych stronnictw, 
Pe wykszaniu potrzeby organizacji, wywiązała się duzą 
dyskusja. W dyskusji odezwało się wielkie wołanie o przysyie4 
szenie wykonania ustawy o reformie rolnej. Owocem zebras 
nia, po powzięciu nchwał, było-zawiązanie Koła Polsk. Stronn. 
Ludowego pod przewodnictwem. Józefa Dąbrowskiego 

Ludowiec. a 

Mątwica w zopmyfiskiem, Onegdaj odbyło się w doma 
gospodarza Lednały zebranie ludowe, na którem delegat 
P. S. L, p. Sieradzki, wygłosił referat o położenia 
wewnętrznem państwa. Zebrani nagrodzili mowcę oklaskami; 
a uznając potrzebę organizacji, zawiązali Koło ludowe pod 
przewodnictwem Aleksandra Wąsika. Pożądanem byłoby, aby 
także i inne gminy zrozumiały potrzebę organizacji i wstęy 
piły w ślady Mątwicy. Lmdowiec. 

Drohobyczka, w Przemyskiem. Praca społeczno-orgał 
nizacyjna, zaraz po ukończeniu zawieruchy światowej, znaą 
lazła i u nas należyty oddźwięk, zaś przerwana chwilow 
krzątaniem się nad ebrońą, zagrożonej nawałą bolszewicką; 
Ojczyzny, wróciła ponownie na normalne tory. Oprócz wy+ 
siłków nad reorganizacją Kółka rolniczego, które, szesząq 
oświatę, dziś zaliczyć się może do najlepszych i do najj 
większych, przystąpiono do realizacji dawno już wytkniętege 
celu, t. j. do założenia Koła P. S. L. To też dnia 16 lipcą 
b. r. zwołano ogólne zebranie, któremu przewodniczył nas 
czelnik gminy Michał? Żurawski, przemawiał zaś proil 
Franciszok Ówikowski s Przemyśle. Po logicznych 
i pięknych wywodach mowcy, uchwalono jednomyślnie zało 
żyć Kołe P. S. L. „Piast“, a na listę członków zapisali 
się wszyscy, na zebranin obecni. 

Po dysknsji skompletowano zarząd Koła, który, kon- 
stytnując się, powierzył przewodnictwo p. Leonardowi K u- 
lonowi, zastępstwo Michałowi Żurawskiemu, sekre- 
tarzem wybrane p. Zygmunta Zapałowicza, skarbnikiem 
zaś Antoniego Sopla. 

W tym samym dniu, zorganizował również prof, Ć w i- 
kowski Koła P. S. L w gminie Przedmieście Due 
bieckie, gdzie, podobnie jak u nas, lista członków w kitku 
egzemplarzach zapsłnioną została. 

By mieć włusną ostoję, przystąpiono z całym zapałem 
do odbudowy, wojną zniszczonego, domu gminnego, który 
obecnie będzie domem ludowym, a zarazem demem wiedzy 
i pracy. 

Ludność miejscowa, Drohobyczki rozumnie kierowana 
przez światlejsze jednostki, zdaje sobie dokładnie sprawę 
z nieodzownej potrzeby takiego domu, bo wie, że ona came 


Ż Łomżyńskiego. W przeciągu kilka ostatnich dni|i przyszłe jej pokolenie znajdzie tam należyte przygotowanie 
pdbyło się w okręgu tntejszym wiele wieców i zobrańjdo Gźwignięcia ciężaru obowiązków, jakie na barki jej nas 
P, 8. L. „Piast“, na których omawiapo woweętrzne poloże-ļkłada obecna chwiia dziejowa. 


wie państwa i stesnnek stronnictwa do rządu. W Piątnicy. 


W ostatnich dniach wszczęto nrzygotowania do bndowy 
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więżsnego gmachu, którego potziebą odczuwa każdy dotkli- 
wie, sle e tem nieee później, Zarząd Kola P. 8. L. 
Z Łańcuckisge, W powiecie łańcuekim odbył sią 


w ostaśsich czasach- szereg wieców organizacyjnych naszego | 


ytrenidstwa. Poniżej zamieszczamy krótkie, ze- względu na, 
brak miejsca, zprawczażnia z tych wieców, 
Gisdlarowa. Dula 19 sierpnia odbyło się m nas; 
iehosucje: polityczne. Pozewedniczył Antoni Chmura, Dele | 
pat P. S. L, przedałswił zebranym program. P. S. L. i praca 
stów ludowych, orez napiętnował warękolską, roboty. rozbi- 
łaczy jedność ludowej, W dyskusji zabierali głos: Jan 
fiemczyk, Jędraj Kuczek, Michat Kuczok, Uchwa: 
leno remolncję przeciw rozbiein ruchu ludowego 
dowugającą slą zlania sią wszystkich stronnictw. ludowych 
w jedne, dalej resolncję, domagającą się wprowadzenia sg- 
tów pamkownych  Zebreni, którzy należeli de grupy Šta 
piiwziego, praekanawazy się, że polityka Stapińskiego zwró- 
eona jost przeciw wissnemu państw u, a temsamem i przeciw. 
ludowi, oświadczzłi, że odstępują od Stapińskiago i łączą się 
£ Piastowaami, Prezydentowi Witosowi wyrażono hołd za: 
pracę dla dobra państwa. Wkoñcu zawi zane Radę gminną 
P. S. KL Do pzazydjum weszli: 
Michał Faj, zaab, Anioni Wojtyua, sekr, Micha IEv- 
prok, skarbniu H Haju, A. Wot iy 
Jelnea, Pad przewodnictwem naczelnika gminy, Mar- 
sins File ugdzło ska u nas onegdaj zobrunie P. & L, Se 
kretarmmowół kięg, sżkąły, p. Jan Owoc, Obecny stan, racha 
lutowego w Polsce j aee polityezie przedstawił ze- 
brany dulozał Zarządu B. Ś. DL. który w pierwszej linji 
wykazal zdradułogzą politykę Stapińsliego ego. Trzeba dodać, że 
mapllktwrycj mapali Waszą wieś za Rzy” swoich wpsywów. 
Frateiw wywodcm dalsąaia Zarządu P. S, Lo wystąpić nis- 
fki Beren, pół dąlszówik, zarznenjąc niestworzone rzeczy 
Witoromi, a uławięc Stapińskiego i jege pachożzów. Ciętą 
edyzaną dostał GQ lalegaia Zarządu, który wykazał, ża: Star. 
pite małą tuji sówięh synów ze Żydówkami, jak to już 
zrobi g _Bejstiwsępm synem, ale źe chłopi w jego slaty nie 
pójdą. Wymody mowcy poparł p. Jan Owoc, poczem uchwa- 
lewo regolncje, preteaiujące przeciwko kydowskiej 
palitzae Btapłńtskiego, domagające się. ujednolicenia 
rade Jnfowege, oraz wyrażające buld naczelnikowi państwa, 
Pifsndakiama i prez. Witosowi. Marcin. Fit. 
Biedaczów Dnia 22 sierpnia odbyło się t nas: 
zabranie ebpwatoli z naszej wsi i æ Gwizdowa. Przewodni- 
ayl p. Flezmar, sskretarzował p. Pawól. Delegat Za 
ràn P. S, L z Krakowa przedstawił zebranym obszernie. 
połutezie pollsyczne i ruch ludowy w Polsce. W. dysknaji 
tahixralt phs pp, Fleazar, Wiech, Mach z Grodziska, 
4 x wywodąmi mowe. Uchwaluco rezolucja, pnas 
przeciw walce wzajemnej atronmictw 
budawyoh, wół wałoga. holt die naczelnika państwa i pro- 
zydwmia ilmistrów, woziano Klnb posłów F. S. L, do po- 
czynienia kretów w ministerstwie skarba, aby wszystkie 
Badarki, grmutowy, majątkowy, dochodowy. F a d, były wy- 
sw da zapłaży, jednorazowo. . Wiech. 
Żotyn ta Dnia %E sierpnia = . w naj zobrar 
nie P. Ś, I. Pe referacie delegata Zaraąła P. 8. L. wy- 
wiąnmła się dłega dyskusja. Zebrani zaprotestowali uroczyście. 
przeciw wąrełolwiej robocie niejakiego Sikory, który regbija 
wi Usbwnioze regołneje, domagzjącą się połączenia się 
Bkeztdszorykky w Pizatarcami z tom, ża w przaciwnym 
Taahe ssiriank wystąpię salmwcze” poseciw. Śłapińszczy koral, 
Fatra azyaniwacji. młodzieży omówił p Jay Mach z Gro 
gaiske. Do oświsty t organizacji wzywał przewodniczącw 


Michał Majkut, przew.,| 
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| Kota FP. S. L, p Sózwef Wejnar. Okrzykiem na cześć P.S, L 
i prezydsnta Witosa aakończone obrady. J. Wojnar. 
Grodziwks. W. Bali Kółka rolniczego w Grodzisku 
Dolnom odbyło się 17 sierpnia zebranie mieszkańców Gro- 
|dziska Górnego, Dolnego 1 miasteczka. Przewodniczył p. An 
| drzej Czerwonka. Program P. S. L, i prace ludowców 
w Sejmie, a praz. Witosa w rządzie, przedstawił dokładnie 
| delegat Zarządu P. 3. L. W dyskusji zabierali głos: dr Fran 
| ciszetc Leja, ABK Czerwonka, Jan Mach, Tomas 
Głowiecki, zachącając do jedności, pracy organizacyjno) 
i oświatowej. Między innemi uchwalono rezolucję, wzywającą 
PF. 8. L. „Rar“, ażeby unikałe walki z ducho 
wieńgtwem i łbrodziło tarcia z gazetami, 
wydsewanemi przez kaląży, równocześnie zanosząe 
protest przeciw poniowieraniu P. 8. L. i jego 
działaczy przez „Lud Katolicki, „Wienieę 
|Pszezółkę”, oraz „djezyznę”*, ba walka ta. demo 
raliguje lud i jest sakodiiwą dla luda i dla pańatwa. Uchwa- 
lvno też. rezclusję, wyrażającą. potępieała dla przeciwpaństwo- 
wej polityki Siapińskiege i Tnugnitoweów, którzy dążą do 
| rożi vicia siły ehiopskiej, W końcu założona Radę ludową, do 
której zarządn wesali: Andrzej Czerwonka, praewad, 
Andrassi Lebrach, gst, Jan Palys, sekr, Wajcioch 
Leja, {i 4. Uzereani dą „jk Mach. 
Brzeża Królewska. W apróżnionym budynka 
plebańskiim odbyło: się u nas 36 sierpnia zabranie, na któ- 
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rem delegat Zarządu P. S L, przedstawił straszny obraz 
stosunków e boląmewiekiej Rosji, której: Wa zaczęji już 
swoją robotą w tutejszym okregu I w okaglicy. Na p ? 


VE- par ił masca masłagi Klubu posłów P 
pewepszenie dali juda i dia T 

m r ey A silne wrużemie Kilka n 

i rosłych Ca ściągaęgie więe na zabranio proaza 

| Bolostawa Koszuskisgo Leżajska, nagasiacza Stapiń- 

akiegu, który zabral glos i jadąs na kanika refsrmy rolnej, 
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atakował Witosa i cały klub ludowy, Posusgł się w 2mta- 
tach tak daleko, Że nawet posuchę tegoroczną oma 3) nie przy: 
pisał, winie Witoaa, Salwa śmlecha przyjęli zebrani „ciężki 
zarzut“, sbamiany Vrizósuwi przez Kosz .ckiego, że Folska, 
„dzięki niadołęszwu Witosa, nie ma do dziś wagonów: Pul- 
manowskich na kałajnch*, tak, jak w Ameryce. Cista odpo- 
wiedź dał naganiaczowi Stapińskiago delegat Zarządu P. 8S. L. 
Gdy delegat wezwał zgromadzonych do sknpieuia chłopskiej 
siły w jedno. stronnictwo i polecał zaklnianie Rad ludowych 
po gminach, sprzeciwił się tomu Koszacki, domagając sią 
tworzenia „rad robotajezo-ehiopskich*, na. waór rosyjskich, 
czem dał jasno poznać, do czego w rezultacie zinieraa po 
lityka Stapińskiegn Po prawie dwugodzinnej dyskusji uchwa- 
lono: rezolnej, między innemi wyrażsjące hołd prez. Wita» 
somi i domagająca się. zjednoczenia strennictw ladowych 


J. Zawadzki, 
Listy. 


Bahatkowce, w Podhajeckiem, W jednym z poprzed- 
nich numerós „Piasta“ zamieścił p. Piotr Lelito, ze Ske- 
winy, list m szeregiem zarzntów przeciwko radcy Gębaszew-, 
małemu, kierow. wi Bkspezytury w Podhajcąch. Niżej pod- 
pisany, cola. kolija, w której grunt knpił p. Lelito, czujemy 
się w akn odeprzeć stawiana p. , Gębaszewskiema aa- 
rzuty. Stwierdzary, że p Gębaszewski traktuje nas po oj- 
oowalłty, że. jama tylko. zawdzigczamy, is kilkunastu kolo- 
nistów zostalo- joż prawie odbudowanych. P. Lelito drzewa 
mie dostał, bo w tym czasie nie miała go Ekspozytura, gdyd 


wazystek materja}? nadleśnictwo w Dolatynie sprzedaja Ży-| Ziodzieje włamałi się w Berlinie do demm bolszewickiego 
dim, którzy fe puszczają na parek. Ostatnio n. p. àòyéx de- | posła da parlamentu niemieckiego, Hoffmana, i skradli ko- 


"80.080 m kakicznych, a Kkspozytura zaledwie 3500 | rztowaości. 


Jak sy obaznje ge spisu tych kosztowności 


matrów. Zarzaty, postawione przez p. Ialitą, były wiąs zte|p. Hefmanowa, przedstawielałka najbardzłyj aałśnienych ble 


pełnie niestneme>. Za komitet osadników: 


daków, miala klejnoty za złota i brylonćów wartości kilku 


Władysław Magda. Jan Snieg. Piotr Bielecki. | nastu młtjenów marek niemiegkich. Tek to w praktyce wy 


Wawrzyniec Martuś. 


Rozmarości. 

ilisść ludzi na świecie, Liczba Jadzi zamieszkujących 
kulę ziomską, wynosi checnie 1 miljard GBO miljenów głów. 

Ludność państw europejskich przedstawia sių We- 
głag mtatymtyki w następujących cyfrach: Największą logbo 
jedności ma Becja. Ile, dziś powiedzieć sią nie da, bo rządy 
bdlszowiekie przerzedziły ludność rosyjską o parę miljonów, 
wymordowanyek i wymęczonych w więzieniach Następnie 
idą Niamey, którzy mają prawie 61 miljonów ludzi, trzecia 
miejsce zajmuje Anglja z Irlanãją, licząca przeszło 45 mólje= 
mów, czwarte Włochy z 39 miljanami, piąta Francja » 58 
miljenemi, szóste miojsce zajmuje Polska, licząca okoła 30 


miljonów. Petom dopiero idą: Hiszpania okełe 20 miljenów, |nanji, u nie ze szpitalu, to obeoni 


Ńnmuzja przeszlo 15 reiljonów, Juposławja 14 i pół miljona, | 
Gzache-Słowacja bliszo 14 miljonów, Węgry i Belgia po | 
7 1 pół miljóna, Holandja niespełna 7 mijenów, Austrja 6, 
Fortugalju, Szwecja i Grecja pe bliska 6, Bołgatja nie- 
smałna 5, Ozwajearia 4, Finlandja przeszłe 3, Banja 3, Nor- 
wegja 2 i pół, Estonia i Łotwa po półtora miljona. 

ils wojska mają państwa europejskie? Wadług ze- 
stawieia piam fraucuskich armja europejskie przedstawiają 
sią w liezbssh nastęgejące: Anglia 200.000, Anstrja 30.000, 
Xalgje 186.600, Butgarja 33.000, Czeehy 147.008, Danja 
45.400, Finlandja 35.000, Grecja 250.000, Hiszpanja 


t20, ga 21.000, Włechy 300.009, Jugosławja 
20 ), Węgry 35.000, Niemcy mają mieć 100.000 wedle 
Polska ras oksło 450.000. 


wersalskiego, ale niewątpliwie mają koło miljona. 

drożć Moskwy. Pobieżna obliczenie lndności Moskwy, 

sdzome przez eswjoty moskiewskie, wykazuje miljon 

w, w tej liczbie znajduje się 228.000 urzędników 

. W roku 1897 cała Roja liczyła tylko coś 
223.000 urzędzików państwawych. 

llu jost unistów ? Według wiadomości z Wiednia, 
akliczono ng ezwertym kongresie (6brady) kemnunistów, że 
wo wszystzieh związkaeh komunistyczaych, czyli bólsze- 
wiekich na świocis, jost 16 miljonów 400 tysięcy członków. 
Z tego przypada 2 i pół miljons na Rosję, 2 i pół milijonas 
na Niemcy, 3 miljenp ma Włechy, pe pół miljona na Francje, 
Angiję, Amerykę, 800 tysięcy na Hisspanję, 600 tysięcy 
Ba Austrażję, 260 tysięcy ns Polskę, BO tysięcy na StRocję 
Oemywiście w związku komunistów w Polece, w owej liczi 
250 tysięcy, są nieomal sami żydzi, obok bowiem owej liczky 
wymienione bolszewicki związek, p. n „Band“. 

Jak bełszewicy zwaiczeją epidomje? Pisma angial- 
azio donoszą: W Gruzji grasuje obecnia cholera. Ladzio 
mrą, jak muchy. Bolszewieki komisara dia wdrowotności ss- 
brał się da tępienia tej epidomji w spezób łócio bółsmowicśń. 
Ogłosił afiszami, Że nie wolne jeść ownców i zła wake 
chorować, bo kto się na te odw, tea tedis miam 
lany. Orzginslay sposób! Mógł wylęśląć tylko w głe- 
wie zwyrodniałego Żydka komiskfZk, 

Jak wyglądają przedstawiciele „prolełarjatu" ma: 
prawdę? Pisma niemieckie denoszą o ciekawym wyoadkt. 


glądają ckrońey robotnika, Nawiasem mówiąc, Hoffman jes 
także żyd, 

Załasienie kary śmierci z.. eszczędności. W Sswecj 
pariamest uchwalił zniesienie kary Śmierci nie przez- łaska! 
wość, ałe przez prostą oszczędność. Od szeręge bowiem lat 


w państwie twa prueżiępezość jest tak ma że każ sni 
razu nie ralał spozoknośct de mpsisionia swych fnnkcyj. Za: 


tem utrzymywanie ge i opłacanie okazało się zbyteczne, 
Szczęśliwy kraj! 


Będziasz codziań bogatszy baz prasy z twej strony, 
Gdy ma Bet Skarskowy zmłeńłsz gresz złełeny. 


Odpowiedzi Bżedakoji. 
L- W., FTemaszkowięe : Jeżeli go zwolnili z kam 
wasże stąrghią nie na 
wiele sią zdadzą, bo pensji wam nie zechcą przyzrać, Mo 
żocie starać się oddać go na klinikę w Krakowie. — Jśzel 
Sicużei: Szkoły, gdzie mozą stolarstwa aapt ZAS 
i rzeźbiarstwa iśtniśją w Źakopanem i tanisławowie 
ii nich są bursy. w tych latach żenić sę można, trzebi 
tylko zezwolenia starostwa. — F. W., Badło: Obywatel 
stwą amerykańskiego nie utracił, ale z powrotem de Amo 
rki będzie klopot. Wizę może dać konsul amsrykański 
e trzebą mu 4 czemó wykazać, że sią jest obywałelen 
amerykańskim. Na paszport polski jechać będzie trudno 
bo rebią. egromne trudneści. — J. Cieśla: Chroni wa: 
ustawa ġo 1924 roku; płacić ayo dzierżawny, umownj 
lub w brakų tego pieniądze za 60 kg żyta (ilcząc cenę ma 
ksymalną danego okregu) za mórg. — krawców., 
Q pszczeły napisać do Towarzystwa pszczelarskiego w Le 
Żejsku. — JF. Fajeśnica: 154 do prezesa sądu okręgowegi 
i sprzwę przedstawić; gdyby nie pomagsio, może ban sąf 
zaskarżyć — J. Bada: Kwestji spadzu waluty ustawi 
ani 17%psrządzeniam nie twl, bo marka niesie sit 
dopiero wówczas, gdy skarb państwa z podatków będzi 
w stanie pokryć wydatki. Daiś jednak każdy krzyczy di 
państwa: »dade, a podatków płació ani rusz. — Muk! 


w S.: Zapytać w fabrycs węsów w fcimia, bo my ta 
w Krakewię żadnej taki "ry znaleść nie R "6 ~ 
Fr. Cepulia: Wnieść ptzóż adw: kata skargę dow 
o zapł wekslowej. — d. H imok: Otrzymaliśm) 


że de Francji puszczają tylkę górników, ale gdyby pal 
w konsujacie francuskim uzyskał pozwolenie na wyjazd di 
Franeji dla zobaczenia się z bratem, tc kombinacja mogłaby 
się udać. — Małopalamiec w Rybrej: List alsm] 
pósłowi Rączkowskiemu. ~- Ł. Hlajduks W klinice badaj: 
bazpiatnie tych, órzy mają z gminy Świadggtyo ubóstwa 
Za małą opiaią zbada pana dr Pacheński w Kii die) ulici 
Andrzeją Poteckiego 4, tókąrz-speejalista ed usza.— W, Bio 
zak: Kolumna powietrza, wznosząca sią nad pańskin 


s 
i =) moraja gk kiurzaważ Cały sęk w tem 


ntem, nai do pana, dlatego moża pan żądać; aby są 
Ślad akfzię, pól cj d pańskim gruntem, Boobolnal. — 
W, A $0) w Gi: psialiśzmy listem, — Framiczel 
w R- W ezechnion handlowa w tym reku jeszcze otwart 
nie będzie. Zezwolenie na wywóż udzieli Urząd przyweż 
i wywezu w Warszewie. Trzeba w ministerstwie ożwiat; 
y pimi ekvi czcnję, względnie pozwelanie na nyiap n 
y də Ameryki myszą być e i p — Pieti 
ga: Pozostaje IES Wale prze Fi q lonie do minister 
się” opraw że. rt rych, eddział opieki spełeacnoj.—RH. HA 
T spra 


ani zego W staręsł możeby przydziejł konia 


Heówatiego z wojsiwytośi, Podanie w 


R należsłoby sią mięć do referens 


rawie siostry 


podpisano przez posła Rączkowskiego, odęsłalisny de mini 
wterstwa, msteńniowawszy ~ własnych funduszów n 


ROR Eo ą JET = O > a AA GOO OOOO 
10 Mkp. — Pikz w i. Z wykołataniem zasiłku obecnie az 

bardzo ciężko, bo po ukończeniu wojny zasiłki zostały znie- zZ chwili. 

sione zupełnie. Fowodem tej biedy i dreżyzny jest to, że A . 
baństwo ma za wielkie wydatki, a za maie dochody, bo. Pe liście Ojca śwN 
każdy, biedny ozy bogaty, wyciąga rękę do państwa. -) m" ajka 
Czytelnik » Werymi: Opisuje pan ruch ludowy w Kol- Ojciec św. tak powiedzisł, 
buszowszczyśnie i bardzo senne daje pan uwagi, ale cóż, Byś, księżuniu, cicho siedział, 
kiedy żadną miarą dowiedzieć się nie możemy, jak stę pan Słowem Bożam lud pocieszał 
nazywa, bo podpis pański jest okropnie pisarski --3. Hy- W polityke sie ni Z w 
ma A Listu Eko nie otrzymaliśmy, bo politykę się nie mieszał. 
vylibyśmiy odpisali, jeżeli odpisujemy wielu innym. — Jan 

;saporenć ARE runtu jej nie odbferzecie, bo ona Poseł Putsk. 

en grunt otrzymała częściewo, po swym mężu, ezęściuwo ; 

10 swem dziecku, O spłatą możecie st upomni 6, 3 Wia- Bo ę Par gdy BA 
tysław Bzłuk: Musicie i do Okrogowej Ekepozy. wierdzą, że tam „puci 

ury w Tarnowie i tam prosić o pomos I informację, ó Z eślemi uszyma 

est właściwa w tych sprawach władza. — Teofila Kwi- Głupi łeb koguci. 

Bieli: W waszej sprawie jedynie adwokat co zrobić może; 

musicie się udać de niego, by zarekursował do Warszawy Za rządów Wiłoaaa 

dv sadu najwyższego. Jeżeli jednak ona jest sądownia , 

uznana za kj to szkodą kosztów. — „Wzajemna Za rządów Witosa 

omocć w Makowie: Okropnie poztwfmi jesteście Chłop doczekał kłosa 
udowcami, jeżsi o tak ważnych sprawuch dopiaró chłopi I plona lepszego 

wam opowiadać muszą. Naturalnie, „Piasta nie czytacie, bo Niż Stapiński 

ktoby takie »chamskie« pismo czytał! Rozporządzenie o Ka- A piskiego. 


sach chorych zostało aż do wydania nopage coflięte ua 

Ej posła Nareyza Potoczka. = ale Grzy-: _ - i Ą 3 

owska dia W. Malinowskiego: Wiadomości ezerpie! PE, 

Ee z najbardziej wregiego nidowi piśmidła: »Kurjorka Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada. 

Jodziennago«, no i, naturalnie, dowiaduje Się pani »kurjar- p A 

towych: głupstw. W tej sprawie zwracalśmy się do pań-; sprzędamia gospodarstwo 12-morgowe, w tem 

swowego Biura pośrednictwa pracy, ale to o takim wy-:dwa morgi łąki. Zabudowania w bardzo dobrym stanie, z ży- 

'eá izio nio nie wie. Dlaczego pani nie pisze do Eo EO martwym inwentarzem Stacja kolejową i miasto że 
zkołami na fhiejscu. Cena umiarkowana w dolarach. Wia- 


iKurjerkas? e 
 Miekał Wągici, Jaun Sroka, Harlenmdeor, St., domos: J. Dydo, w Wolicy, ad Dębica, PYA 
Waąsacz, dagiela, Ceglolski, Choreń: Qdpowledzie: | m 


iśmy listem. — Sieradzki, Komzyńsuło: Um:eścimy.— Sprzedam w Męcinie 4'/, morga pola w jednym 
8. Karez: Tu w Erakowfe żadnej takiej firmy znaleść, kawałku i pół morga lasu. Kościół, szkota, stacja kolejewa 
sie możemy ~ fis. Błeigii: Kartkę wysłalisury posłowi| w miejscu. Cena 1,200.000 marek. Wiadomość: Józef Serafin, 
Potoczkowi, by sprawę zbadał - Etamnisiaw Saczum:! Pisarzowa, poczta Pisarzowa, Matopelska. gj 
Piemo wasze wysłaliśmy do Naczelnego Sekretariatu P, S. L.! 
"Plaste w Warszawie, Sejm, z prośbą, aby wysłał jednego | Fam Kaaty Tokarczyk z Knorowa, pow. Nowy 
t posłów do was, by tam u was ua miejscu sprawę | zgubił kartę demobilizacyjną, którą się ukiewaźnia. $27 
| 


dał -— Zanim sprowadzicie oe musicie iść do adwo- 
kata, by przekonać się w szdzie, jak właściwie wyglada za- 
pis. Ile będzie u was kasztował geometra, zeleży od tego, dynkafti, włościanom-Polskom, przybyłym z Ameryki. Zgła- 
jak do geometry daleko. Za poparcie naszego pisma bardzo | szenia lHstowne przyjmuje z grzeczności M. Krzysztoń 
dziękujemy i prosimy nadal o jednanie nam prenumerato- | ków, Ul. Karmelicka 48, II p. Pośrednictwo wyk/uczone. 635 
rów. - E. Bukowski: Odpisaliśmy listem. — d. Pust-| a 
kowski: Reklamację wnieść można. Kiedy będą ten rocz- Do sprzedania 15 morgów pszennej gleby z budyn- 
nik powoływać, niewiadomo. — Je Mazur i Antoci Pat-|kami, i0 morgów bez. Wiadomość: Józet Krystek, Dębica, 
ka: Odpisąglismy kartką. — Stały czytelnik z Prze- |za mostem kolejowym. 389 
tławia: Nie mógłby pan znaleźć tyle Środków, by skoń: | ———— ammm 
szyć szkołę rolniczą w Czernichowie (8 lata nauki). Podąó Bo sprzedania 4 morgi gruntu z nowym budynkiem, 
się na nanczycłeła na kresy. Nam tu w Krakowie ð posadę ebok Dębicy Wiadomość: Węglarski, księgarnia, Dębica. 581 
bardzo trudno, bo masa studjnjącej młodzieży akademickiej | ——  ———— A: 


Bo sprzedania folwark przeszło 600 morgów z bu 


—— 


wyłapuje co tylko pod rękę wpadnie. — W. P. z iirzes | Uniewarnia się zgubioną kartę odroczenia Józef 
kiego: Na liczne zapytania, skierowane do naszego pisu.., | Karolin Eyvana, z Twierdzy, pow. Strzyzów, p. Frysztaż 
co porabia ks. Czuj w Brzesku, odpowiadamy na skutek 975 


zasiągniętych informacyj, so następują: Za protekcją p. po- — - — 
zła Wiata owicz nzy SKAŁ od A wyżkań i WE „Tomasz Rogowski, urodzony w 1897 r. w Albigowej, 
stypendjum na wyjazd do Rzymu óelem pogłębienia s! ;ych zgubił tymczasowe zaświadczenie demobilizacyjne, które unie- 


| 
wiadoiności w zakresie Pisina Św. Obecnie przesiaduje od | waźnia się. og; 


bch miesięcy w Brzesku, pobierając równocześnie także 
i pensję psołesorską, iakfolwiek żadnych funkcyj profesor- 
skich nie peźni. £ ytujemy wobec tego p. ministra wyznań 
i oświaty Í kuraforitm szkół, na jakiej podstawie i za co 
pobiera ks. Czuj pensję profesorską, nie pelniąc funkcyj 
PORI i jakiej podstawie p. dytektor Missona 
pobiera w Tzędźlć podatkowym dla ułego pensję? 


mima 


Jan Kowal, urodzony w roku 1896, z Raby Wyżnej, 
zgubił dnia 4 sierpnia 1921 r. kartę urlobówą, wydaną przez 
22 p. u. B szWwadron dnia 7 maja b. r. w Przemyślu, croga 


niewsźność ogiieza. g 


Parcełaeje kilku majątków w rozmaitych stronach 
wschodniej Małopolski, do wyboru przeprowadza biuro inż. 
Warchałówskiego, Smogowiczai Kwaśniewskiego, geommetrów 
eywilnych we Lŵowie, ulica Mochnackiego 1. 22. Informacja 
ustnie i pisemnie. 995 1 8 


| mezem 


Bieeh sią świąci wielki eol — 
Jedność, siła w P, 8, L 


Biaterjału dia odbudowy: desek, krąglaków bu- 
dowlanych, gońtów i t. p, poszukuję do natychmiastowej 
dostawy wprost 6d producentów. Zgłoszenia pod »Paraże 
do Biura ogłoszeń S$. Sakełowsztego, iwów, ulica 
| Jagiellońska L 7. 968 2 2 


W jedności siła naszego 
Polskiego Stronnictwa Ludowego! 


U 


EE” 


MELYNEK 


większych rozmiarów do mielenia zboża, amcdaujący się ma 
metor inb do kieratu wraz z maszynką do czyszczenia 
kaszy i grysiku, okazyjnie do sprzedania. Oglądać można 


w piekarni, Kraków, ul. Wiślma 5. EE! AL 2 


Sprzedam 24 morgów grantu I klasy w po- 
wiecie wialickim koło Gdewa. Cena 7.400 dolarów. Wia- 
991 

Bo sprzedania około 25 gospodarstw z żywym i mar- 
twym inwentarzem, młyny parowe, wiatraki, cegielnie oraz 
wiele domów, w Poznańskiem. Zgłoszenia przyjmuje To- 
maa Piwieński, Wolsztyn, ul. Poniatowskiego 1. 12, Poznań- 
skie. 596 8 0 


inteligentne i wpływowe osoby, zamieszkałe w wiek- 
szych -iniastach i ośrodkach przemysłowych, a dieące 


w uczciwy sposób powiększyć swe dochody, niezależnie od | 


swego 'stalego zajęcia, zechcą podać swe adresy do Biura 
ogłoszeń »Promieńs, Kraków, Rynek gł. 30, pod „100.000“. 
915 3 8 


Stanisiaw Wójcik z Górki n/Wisłą, pow. Brzesko, 


zgubił papiery wojskowe w czasie podróży koleją w dniu 
30 sierpnia b. r. Zmaiazca raczy fe do Górki n/Wisłą na- 
iesłać. 988 


maka 


Najpepulórniejszo linia okrgiową. 


| cAMADŁAFY PA Fie ; 


g zdał biked w Wan 
8 A 


ega 
382 


Wyjeżdżam do Ameryki i kupię wartościowe 
papiery i bondy anierykeńskie. — Zyłtoszenia prosze pisać 


z opisem: skryżka Zu, I. M. Tarnów 1. 253 8 


Sprzedam: majątek w Ternowie około t8 mor 


gów ornego i 33! morgi lasu. Pole przyląga do torów |- 


kciejowyeh, od stacji pół kilometra. Cena 22:000 dolarów 
lub w markach. Gospodarstwo wzorowo urządzame, duży 
ogród wsrzywny, sad, nowe budynki, wodociąg it. a. — 
Fo informacje pisać: I. M. skrytim pocztowa 20, Tarnów 1. 

924 84 i 


Specjalista do chorób wenerycznych i 


Dr HIERONIM f 
w Tarnowie ul. Krakowską l. 23. 


OTON 


Da 4 2 


iiospedarstwe if-mergawe, 2 miłe od Krakowa, 
przy gościńcu, o bardzo dobroj glebie, sprzedam wraz z do- 
brzo reniującyra się sklepem, domem mieszkalnym 05 po- 
kojach, budynkami gospodarczemi, inwenturwem żywym, 
zrartwym i ohsiewami za ceme 4,080 dolarów. Zzjłosić się pad 
adresem: dr Jan skała > sów plac Bermardyński 11. 


Baczasóć! Mamy do sprzedania między innanl kilia 
gospodarstw większych i mniejszych w Hłałapbisce i Po- 
znańskiem; także kiika kamieni, wil w miejsench klima- 
tycznych, urządzenie be i, ika placów mkok torów 
«ołsjowych un cele grzerńywiowe i t. p. Zgiostenie przyj- 


(Maiepolska). BREF 


Toae 


Kazimierz Groemczawiewica 


w Gorcach i 
b. starszy ewidencyjny rządowo upeważnióny 
jem i 

GOE 2 GROE 
przyjmuje w swojem biurze w Goriieach, przy ui. Właty. 
(Sława Jagiełły wszelkie roboty w zakres mierzietwa weh 
|dzące. W „dnie targowe przyjmuje zpłoszenia w Bilecen, 
| w tamtejszym sądzio, sala Nr 1. 368 


aaa moe- ma 


Olbray mai wy Rzek 
msjątków ziemskich, gospodarek, domów, will i interesów 
i handlowych mają do sprzedania z rąx niemieckich Biurą 
| Komisowe, tuszychiega, Łódź, ulica Piotrkowekra l. 50 
Bydgoszcz, ulica Dworcowa l. 13. 1 2 0 


po TATA, rame A z zz 7 MKT AE 


p YZ I LAF RY” 

Em AK EDR Ż TWE 
| gospodarstwa rolnego, względnie rybnego lub leśnego ssaka 
fuohowdcc zn kaucją. Zętoszenia pid Parat: #0 Bidra aglo. 
szeń 5. Sokołowsziego i Ska, Lwów, Jugłeldńska 7. DHT22 


r MICHA i 


zdwotat 4 65 9 


« Tow SARI. BRENNA 
ELNY 


b) 
ad.) 


REJSKIEJ 


każdą ilość kupię. Zgłeszeuja pod „PARAN“ do viura 
ogloszen 9. Sokołowskiego i Ski, Lwów, Fegielloù ka 7, 
"868 2 2 


—. 


30 SMGRANCZI 


Nowa I-piętrowa kamienica z dwoma na parterze sziesamić 
w bardzo korzystaom miejscu do prowadzienia jakiegobądź 


| mterosu w śródmieściu w Dębicy, z wolnej ręki pod dogo- 


Egt warunkami do sprzedania, Bliższe informacje udzieli 
p. W. Dorkowski w Dębiey. sas 


ACY Z AERYCY. 


pletay, do 
př e > poe 
sreduictwa 


Adwokat dr E 
Rsaków, wioa Wisina 2. 


Poszukujemy zaraz parobka €o keuh. ka 
walkera. Utrzymanie i wynagrodzenie według umowy. 
Wiadomość: Std EE fabryka kawy Wolnego, 


ARO GOA 
| W WOLEE RAPITANSRIEJ 


oczta Zamarstynów, ebok Lwowa, ogłasza wpisy do szkoły 
jz dniem 1 września b. r. na rok szkolny 1523/1922. Poczte 
384 


AAC o- 4 mat À zyj- |wauki dnia 1 października. 
muje i wyjasnisń udzisia Furiownia kbutsowa, Trzebinia i 


Bureso Kazimiera Brzeziński. 


| | T 
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| <i 5 PÓZ GT BRI WAĆ ZY KĘPA 


MAJ ZĘ "ID IEK 


ziemskie 8, 8, 12, 15, 28, 35, 41, 49, 56, 62, 79, 90, 115, 189, 
223, 277, 315-morgowa i większe, z kompletnym żywym 
i martwym inwentarzem, oraz kamienice bez i z interesami, 
wille, hotele, cikiernie, piekarnie, stolarnie, ogrodnietwa, 
kąpielnie, mt uy parowe, motorowe i wodne, tartaki, cegiel- 


* GRAININI 
J GMINNE SZKOLNE (nie, Ślusarnie i inne przedsiębiorstwa, są korzystnie zaraz 
A PARAFJALNĘE GOSPODARCZE Š |do nabycia. Reflektanci zechcą się zgłosić: Biuro komisowe 


s | pośrednictwa majątków A. Witkowski, Ostrów (Wiełkopoł- 
: poleca: 836 4 6 ska), ul. Kolejowa l. 88, przy dworcu. Telefon 88. (Firma 
Wydawnictwo Zakładu Narodowego 


sądownie zapisana). Bez znaczka nie odpowiadam. (Ostrze= 
gam przed podstępnemi agentami. 990 1 2 
im. Ossolińskich. (E. Winiarz) 
» Lwów, ul. Kałecza 5.4 


ZIOŁA LECZNICZE. 


Przechodzicie klo tysięcy, a nie siągniecie po nie. Zbierajcia 
zioła, jak: jałowiec, miętę i t. p. Sporysz można zbierać je- 
szcze przy młóceniu. 


MAŁOPOLSKI ZWIĄZEK MŁODZIEZY WIEJSKIEJ 
| S D rzed am KRAKÓW, PL. SZCZEPAŃSKI L. 8. 


Kupuje wszelkie zioła lecznicze, ułatwia ich transport, a 
98 


larów za mórg; 

w pow. Lisko, 8 morgów, wiejskie gospodarstwo z budyn- 
kiem, cena 2.400 dolarów; 

Zgłosłć się pod adresem: dr Jan Dziurzyński, Lwów, plac |QQ ZASTĘPSTWO PROŚCIEJOWSKIEJ FABRYKI 

/_ Bernardyński L. 11. 995 1 2|$ MASZYN ROLNICZYCH F. WICEHTERLEGO 

| NOWY SĄCZ, UL. HHOFFMANOWEJ 1 


| w pow. Mościska, folwark 64 morgów, czarnoziem, częściowe większe ilości wysyła worki, 

1 budynki, 3 krowy, 2 konie, obsiewy, cena po 170 do- 2 
w pow. Sanok, folwark 112 morgów, z nowemi budynkami, DOM REL IEZ h 
| inwentarzaini, obsiewami, cena po 170 dolarów za mórg. 
i z £ ; 

g oleca: Kieraty kryta 1- i 2-konne Wichterlego 7 Z. I. 

| 1 29 ZIELNIK POLSES Iłocarnie kieratowe z wytrząsęczami i sitem na kót- 

miesięcznik, bogato ilustrowany, 20 stron, poświęcony zio- | $ kach przewozowych, słynne 1 M. R. 18 Wichierlego, — 


-~ lom leczniczym, przyrodołecznictwu i hygjenie. Opis kilkuset | $ Młocarnie ręczne L. M. K. Wichierlego. — Przystawki 
Łiół z rysunkami. Leszenia wszelkich chorób, Własne lekarstwa, | $ uniwersalne. — Kompletne garnitury mlocarniane z pa- 
Niezbędny także dla zbierającychi uprawiających. Nowe źró- | $ sami skórzanemi Wichteriego. — Młynki do czyszcze- 


Uła bogactwa narodowego! Pierwsze tego rodzaju pismo nia zboża, krajowe, — Sieczkarnie ręczne i kieratowe. 


Polsce! Miesięcznie 55 Mkp., kwartalni ieo GE Aata 
i 3 , kwartalnie 165 Mkp., z przej UWAGA: Cenników nie wysyłamy. Zaraz zamówić 
| Byiką, u Dra med. Stana JU Kraków, Wolska 36, 8 720 i zadatkować, ke jak na TEE, 


Nadszedł iransperi pługów i kułltywaicrów. 
Udzielamy Hredyiu rzetelnym gospodazrz0i. 


0260953200905I 0509050908696G 


Kadzidła kościelne 


1 pocztówka 41/, kg kosztuje: 


Mkp. 1.700— 


wraz z opłatą pocztową i opakowaniem, wy- 
sylła za zalięzką firma: 96823 
F. Baklarz I Ska, Braków, Dłaga 31. 


otrzymać można za dostarczony surowiec 
(skóry bydlęce, cielęce i t. d.) 


FABRYKA SKÓR BRACH, DZIKOWSKI I SKA 


w Tarnowie. 444 


Jedyny najtańszy dom handlowy 


E $ h SZĄ 
IGNACY CYPRESS 
TZaazz Sn vr mwayzarm ia z a 
ANANÓW, W. SZSWSKA k 13. 
poleca niklowy system Roskopi 2.000 Mkp. 
Budzik z przed 6 erien 2.500 Mkp. 
a= Skrzypce ze smyczkiem 4.500 Mkp. i wyżej. 
wi. BRacziwikiswska L, 23. Harmonje wiedeński model, jednorzędówka 7.000 Mkp., dwu- 
która płaci najslepze ceny. 997 1 gjrzędówka 12.000 Mkp. Trąby akordeonowe 1.500, 2.000 Mkp. 


Djamenty do szkła 800, 1.000 Mkp. Brzytwy 500, 600, 700 Mk 
Spółka Rolna krakowska ma na skłudzie 5e" Pyt IE 3 


I 
| Maszynki de wiosów 1.500, 2.500 Mkp. Maszynki do samo- 
ori da pałenią (wagon po 50.009 Mip., loco stacją zała- 


| golenia 1.500, 2.000 Mkp. Pas do brzytwy 250 Mip. Kamień 
owcza), NAWOZY sztuczne jak saletrę chilijską, wapno 


250 kikp. Pudła do skrzypiec 2.000, 3.000 Mkp. Wysyika zs 
 jawozowe i inna artykuły, dla gospodarstwa wiejskiego. 


Najkorzystniej sprzedacie swe artykuły, a to: 


i 
Caguig, ezosask, mak, Kmia, Sporysz | f p 


“ Spåice Rolnej Kretooszjej 


| 


zaliczką. Cennik ilustrowany za nadesłaniem 20 Mkp. prze 
kazem. Stupuję złoto i srebro. 947 2 4 


p CO, | 
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i iandlowo-przemystowo-utowiaią Spółka z ogr ofo ` 
w Jaši 


3 | polcca ze swej świeżo otwartej fabryki wyrobów betonowy:: 
w Skołyszynie, położonej bezpośrednio przy stacji kolejowe 


ea EE p Sx. Skołyszyn kclo Jasła, pierwszorzędnej jakości dachówkę 
EA Ę z - |gąsiory, wszelkich wymiarów rury studzienne i kanalową 
E å z W page | cegłę, płyty posadzkowe i t. d. be l 
E E vp: TA’ rze Specjalność: patentowane pustaki systema inżynier: 
w Pasiece Ctinowskiej na Kial wini enose: p p y 3 


4 f j = s zs . » 
Ioa Ua Ceny konkurencyjne. Szezególowe oferty na żądani 
SZ odwrotnie. 905 1 


ZK RZ © 
najlepszej jakości i w każdej ilości E% 
zaraz do nabycia w cegielni: 


Exen H BRING 
> 3 a I-piętrowa, o 20 pokojach, przy tramwaju Podgórze-Kraków, 
adwokat, obrońca karny i wejsko sy aż do sprzedania emigrantowi z RE tyiko A l 
5eił i 7 j sobiści Cena 2.509 dolarów. Budynek nowszy solidnie zbudowawyę 
powrócił ; urzęduje osobi aene z kuiajizacją i wodociggami, Bez faktorów. Zgłoszenia osol 


wW Krakowie, ui Sienna 3, A kę Pr biste lub iistowre na adres: Stanislawa Iałacińska, EN 


| ulica Krupuieza 22, 11 pietro, w pierwszej oficynie, Ka, 


Kraków Th TE AN WA Warszawa 
ul. Kadztwiiłowska 2 Kw NE ż i ur. Królewska I. 39. 


Regularna, staia komunikacja do północnej i pskudniowej AMERYKI. 


Bo NOWEGO JORKU - | fawo pospiaszne i pocztaae do Ameryki południowej. 
baircwcazai pośriesznemi I pocziowemsi: (Rio de Janeiro, Santos, Buenos Aires.) 

»Presidentc Wilson« . . . . . . dnia 19 września. «Atianta» 22 września. »Sofias 13 października, 

» Belvedere« 5 października, »Argentina« 22 października »Columbia« 10 listopada, »Francesca« 1 grudnia. | - 
»Presidente Wilson« . . . . . . dnia 11 listopada. »Atlantas 22 grudnia. 

Cena IIT-ciej klasy z Warszawy lirów 2.900, dol. 128 Cena III:ciej klasy z Warszawy do Brazylji lirów 1.850, 

i pogłówne dolarów 8. dolarów 8%, do Argentyny lirów 1.900, dolarów 84, 

Ceny rozumieją się ze wszystkiemi kosztami, jakoteż pięciodniowam utrzymaniem w porcie. 999 


Wszelkie informacje, prospekta szczegółowe, jakoteż ceny I- szej i II-giej klasy na żądanie. 


NINE TK ZRBIESI 1524 NARA, WK ARÓDE KIE SRO TZ KIEO r ETD 


SBE ark 


BLA RYMARZY, KUPCÓW I KÓŁEK ROLNICZYCH 
oferują większą ilość chomątów, lejcy i siodeł ze skóry blankowej 978 


najlepszej jakości, wyrób zagraniczny, po bardzo niskich cenach: 


H. ZMSEN I SKA, FILJA KRAKÓW, UL. STAROWIŚLNA 39. 


a a r 


45 morgów najlepszej ziemi ornej, i3 morgów iąki pierwszej 
klasy z bardzo dobrem pastwisxiem, oraz 12 morgów kor- 
czunku, bez budynków, przy linji kolejowej Lwów- Warszawa, 
5 mil od Lwowa, przystanek kolejowy obok gruntu. Budulee 
na miejseu. Cena Mp. 8,000.000. Bliższych informasyj udzieli 
Olga Neumayer, Ake. Tow. elektr, Lwów, pl Trybunalski 1. 


913 2 2 


Cześć i podzieęka Ludowi polsaiemw 


wiejskiemn i miejskiemu! 


Od czasu światowej wojny nastały ciężkie czasy dla przemysłn Bibułek i Tutek cygaretowych, 
powstało bowiem wiele fabryk konkurencyjnych, wyrabiających bibnika i tutki, i to nieraz najgorszego 
gatunku, Ludziska to kupowali i palili, bo ja nie mogłem dla wszystkich dęstarczyć „POBUDEI, 
I zdawałoby się, że w tem morzu konkurencji musi zginąć „POBUSKĄ* BŹŁDSWSNIZUG. 

O nie! — Prawdziwi bowiem znawey dobroci „POBUDAŚP w» taja stę zbałamacić, doskonale 
oni rozróżniają co dobre, a co złe, dlatego też wszędzie i zawsze zażąją tylko „POBUDKI* BEŁ- 
DOWSKIEGO. -- Niedawne to czasy, kiedy włościanin i robożnik wszelkie Kluby, Griffony, 
Abadie, be to były najgorszego gatunku wyroby wrogów maszyca. Hy do eein ławą i zwyciężyli, 
ko „POBUDBDŁA” BELDOWSIIEGO w krótkim czasie rezpesztechaćła glg po wszystkich wioskach, 
kopalniach i warsztatach, a i dziś, mimo podjazdowej konkureacji, poewasa ona dla swych zalet 
być rozpowszechnioną w całej Polsce. A stanie się to tylko przez Was! — A więc do dzieła Przy- 


pt," 10z] 


jaciele moi, aby „POBUDKA“ zawsze była górą! Wasz stary przyjaciel 
Mir WŁABYSŁAW REŁDOWSKA, 
122 5 6 Kraków, Starowiślma Z6. 
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Przykywajcie licznie ma 
ksze MIEDZYNARODOWE 


: e 
` d Hi $ 1 (e: 


WE LWOWIE 
od 25. IX. do 0. m. AOR m. 


gdzie nadarza się najxorzystutejsza sposebuośŚć do zaopatrzenia 
się we wszysitke, ce połnikowi poirzebne. 


l 
Legitymacje uczestnietwa wydają: 
w Krakowie: Biuro »Targów Wschednich«, ul. Długa 1; Związek handl-przem, 
| 
í 
| 


ul. Drgogoswii M 7, Biuro reklamy >Prasa«, ul. Karmelicka 16; >Polski 
Glob«, ul Potockiego 3; 


- Szczakowej: »Poiski Globe; w Oświęcinaiu: »Polski Globe; 
w Przemyślu: »Polski Globe. 070 2 2 


Na „Targach Wseksdnich* odbedzie się pierwszy 
międzynarodówy konkurs orki parowej i moiercwej 
i dgemomsirowanie narzedzi i maszyn roelumiczyci, 


kJ 


Rolnicza Spółka handlowa 


Tarnów, ulica Targowa (Burek), Telefon 389. 


PR c A EE TE PE e AO n a e PO POETA, Pa WŁ POWO 
pn A 0 0 A O, O O Z A A R a O 


Maszyny rolmicze (krajowe i zagraniczne), magazyny w- browarze przy plantach, 

Nawozy sztuczne i cement, magazyny na Burku. 

Sklepy (Burek) zaopatrzone w niezbędne towary: skóry pourszwuwe i wierzchnie, 
płótua, naczynia kuchenne, uprzęże, postronki, pasy rzemienne, koła wozowe, wirówki, żelazo, 
sary i t. p. 


„flon“ zaszncje zażde ilości zksża i płaci ceny targowe. 

„Plou“ ma nu skiadzie zBeże Siswa, mąkę, oraz paszę, jak siano, otręby 1 melasse. 
Dia członków mydło po 110 marek i świece po 60 marck za L kg. 

Przy hustownym odbiorze rabat. 

Udział wynosi Z50 marck, wpisowe 10 marek. 

Dawnych członków uprasza się o dopłatę udzialu 1 0 (11) 


natzystwO 


Spółka Z ograniczoną odpowiedzialnością 


Lwów, ul. Halicka 2i, I p. — Sekcja: Kraków, ul. Czysta 6, II p. 


upowaznione reskryptem Głównego Urzędu RER w Warszawie z dnia 4 listopada 1919 r. L. 8138, na 
podstawie rozporządzenia Rady ministrów z dnia 1 AN 1919 r. (Dz. ach | Nr 28, 1919 poz. > objęło 
z dniem Z0 grucnmia 1039 r. ergunizaeję obretd ziemią w Kima ż teńdeńćdj dja ustawy arnai 
z dnia 10 lipcu 1919 r., w którym to ceiu podsjmuje wègelkie prace pośtedai qo między $ odpią ma 
większych obszarów ziemskich, imąjących zamiar dobra swe pozbyć, a naby wc amro e o: ineóne 
unrowy, za wykonante których obejmuje porękę, pirzyczem zazzączą gl j 


wane przez Fewawzystwe, nie wymagają escbnegè 2mzweipni 


Towarzystwo erganizaje grupy y osadnicze maforolno celem gaf gdięjonia ib yao igb ua obszaraciw 
do sprzedaży przeznaczonych, tworzy także średnie jednągs i gospoślaróze, wył: a = tego 
celu zmiorzające, roboty techniczne, pomiarowe, meljorac aka i budowlane, dos Toe 
wrzełbzy ela miaterjełów, względnie gotewych budynków, oraz udzógii zic- 
lani kredyt tu nabywcom małoroinych gospodarstw na zabudowanie się, uruchomienie gospodarstw, M ewon- 
tualnic także na zakupno gruntów. 4 i r j M ski ? stał: 

Przy twarze gospodarstw mażorajny aha BY ue: cią e ej 
służby dworskiej, tudzież podmiejskich kaui dla Poz - styk sintsy músi wówej, 
udzieli EoóWwarzystwe jak najdate We dCCLH oemacy. 

Towarzystwo zapośredniczy także w rade potrzóby w udziełaniu kredytu właściciełom dóbr ziem- 
ekich na cele eddlużenia majątków, na parcolację Wpaaesczony ch. 

Pragznągym nabyć granta wê wschodniej Maśipoisce, zzczęgółowych SSE ałto ce vi 
uwacimieza Towarzystwa agrarno-osadniczego, Kraków, ulica Czysta Lo 


za e ny redaktar: Kargl W mise. a - Wyfawca: Kaida „Bpólka REESE 
('zcionkami Drukarni Literąckisi w Krakowie. ulica Jazicilodaka 1. 16. agd zarzadem L. K. Górskiego. 


